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- tematem plenum 

Rady do Spraw Techniki 
WARSZAWA (PAP). Na 8 

bm. ustalony został termin VI 
plenarnego pos'iedzenia Rady 
do Spraw Techniki przy pre
lesie Ra.dy Ministrów. 

Rakieta ·. kosmiczna 
oddaliła siędd' Ziemi 

Celem obrad tego dora·dcze
(O naukowego organu rządu 
będzie sprecyzowanie pod a
dresem różnych gałęzi gospo
darki -dezy d er a tów na temat 
możliwości i-ld erunków wpro
wadzania w kraju na szeroką 
Ikalę automatyza,cji. 

o 800 tysięcy kilometró~ 

Na plenum Rady spodzie
wane są przemówienia na
szych najwybitniejszych nau
kowców - specjalistów z wie 
lu dziedzin technikI. 

I ORGAN KOMITETU 

Naklad 55.505 

WOJ E W () J.) Z K I E G O 

Wyd. A. 

p Z P~ I:ł , 

"Nie ma we wszechświeCie 
takich iniejsc,do których 

nie można by dotrzeć -trzeba nato 
Cena 50 rr . oczywiście cżasu, ale oczekiwanie 

-----N-r-S-(-Z9-1-S-' --a-z-e.!I-z-ów-,-śr-o-d-a ~':'-t-YC-z-n-la-19-5-9-r-. ------ nie będzie już długie" 

MOSKWA (PAP). - Radziecki 
Komitet ŁiI,cznoścl Kulturalnej ' ~z 
Zagranicą <lraz Prezydium Ak,ade
mil Nauk ZSRR żorganlzowały ~e 

dziedZin" - oświadczył UCZO" 
ny. "Udało się nam stworzy6 
potężne ,silniki odrzutowe, 
które mogą w ciągu kilku mi
nut rozwijać szybkości kos
miczne. Została skonstruo~a
na najbardziej precyzYJna, 
działająca w sposób zautoma
tyzowany aparatura zapewnia 
jąca ścisłe pomiary i l?rzeka
zywanie różnego rodzaJU in
formacji na odległość setek 
tysięcy kilometrów. Wszyst
ko to - podkreślił Topczijew 

może być dziełem tylko wtorek konterencjt: pralowIIt, na - o od 
temat wystrzelonej oltatnlo ra- wysoce rozwln!ęteg ;: Sprawy Berlina i Niemiec 
klety kosmicznej. Wybitni nau- względem techmcznym ra-

roz:broienia oraz: handlu kowcy ZSRR odpowiedzieli na ju". 
pytania dzlennlkarzy radzieckich I Zabierający z kolei głos czlo 
I zagranicznych, jak równld wy- nek Akademii Nauk ZSRR 
J~śnl1l ",erel problemów IIwfllt1Ja- Anatol Błagonrawow, podkTeś 
nych z rakietą· , Hł trudności związan,e z wy-tematem 

, 
lozmow 

Mikoia n -D u II e l ' 

WASZYNGTON (PAP'. W pół godziny po spotkaniu 
między DulIesem a MIkojanem rzecznik departamentu 
Itanu oświadozył , że rozmowa między obu mężami Ita.
nu była .. nader pożytec:iina" I że "toozYła się w przy
jaznej i szczerej atmosferz"" , 

W chwili !)becnej - oświad strzeleniem rakiety w kierun
cz~ł wiceprzewodniczący Aka- ku Księży<:a. "Wymaga ~o -
demii Nauk ZSRR Alek san-oświadczyl - nadzwyczaJ ścl
der TOPczijew radziecka słego kierowan ia raJu.etą· ~~j 
rakieta kosmiczna oddaliła s i ę mniejsza omyłka o kIlka ml
od Ziemi o osiemset tysięcy nut przy wprowadzamu ostat
kilometrów, od Księżyca Zaś o niego członu rakiety n.a k;zy
pięćset tysięcy kilometrów. W wą toru , lotu " lub ru~wlelkl 
ten sposób weszła ona w prak- nawet błąd na szybkOŚCI mogą 

tyce na. elipsoid~ pierwszej ' (Ciąg 'dalSźy ,. Da lłr. Z,. 
sztucznej planety: . - ' " . 

Rzecznik scharaiktexyrował 
przebieg rozmowy w niemal a
naIogkz.ny sposób -jak wicepre 
mier Mlk.ojan: .. Rozmowa se
kretarza stanu DuJlesa z pa
nem M iko janem miała chara.k 
ter wstępny . Doty czyła ona 
szeregu problemów stanowią-

cych przedmiot wspólnego za
In teresowania, w tym sprawy 
Berlina, ogólnego problemu 
Niemiec, sprawy rOZibrojenia 
i liandlu. Roz.mow~ ta była 
bardzo pożyteczna ja!ko wstęp 
do dalszych spotkań, które od 
będą ~ię wów.czas, g-dy pa.!l, 
Mikojan wróci do Waszyngto

P 0,1 a 
l : nu okolo 19 , s tycz.n fa. Sądz> 

; my, że w tym ~a.sie zostanie 
! on r6wnjeż przyjęty przez pre ey 
zydenta Eisenhowera". ' 

I 
Wystnelenie rakiety kosm! .. 

cznej , i ,stworzenie pierwszej 
sżtucznej plahety określił prof. 

I 
Topczijew jako .. triumfalne 

, osiągnięcie uinysłu ll!dzki~go~ 
,kt6ry po raz pierwszy prze: , 
zwyciężył siłę przyciągania 
ziemskiego". 

.. Kiedy dnia 4pa:!dziernikll 
1957 roku wystrzelony został 
pier:wszy sttuczny sate~lta 
Zierhi - stwierdził dalej Top,
cZijew - niektórzy krytycy 
zagraniczni usiłowali lanso-

. ' . ' . ,',: ' , wać, ,opinię, że jest to sukces 

Polski 
świat nauki 

gra.luluje 
, 

uczonym 
radzieckim w Komitecie 

Ekspertów 

Prawa 
- .losmjcIDłlł·; 

Odpowl.adają.c na pytania 
rzecznik Depai-ta:'meriftU Stepu 
OŚwiadczył, te wic.eprem.ler 
MIkojan przek:aŻ8ł Dulles<>wI, 
pozdrowienia ' 04 premier4 
'Chru.szoz'owa. "" , .. . - ", 

, . W Illiln ł,". lł8. jr. wyje.cha'. ~o Moslcwy ~elegacj.a przypadkowy, względ,nle re-
chlaJaczy :rłWI. ·nAr<>,lowych pod przewO'dnlctwem wlce- kord ustanowiąny przez ZwJą
premf,ra ~"iiDona N,cńviiki. ", .zek · Rad.zjeck'i ',na· ,tle. jego , o~ .' 
. Na, ~dJ~CIU.: , JłoiflłiiaJlle delelacjl na 'Dworcu GI'~jv- , gólftego~ ucófa!li~ ~techntczrre- . (, .r, -"!t,'W~T!iIl;l1vIJ. , ~Wlce~r~~ra' ··zenon'. \' NOW!lka ' go. , 'Ołl!!,cnie -tego . rodzaju .. 

WARSZAWA , (PAP). 
Wr .zWiil~q' z l>g~om~ym~ , 
sUkcesem radzieckiej my ' 
śli naukowej, jakim sta- . 
lo się wystrzeleni"e jlr,zez 

NOWY JORK (PAP). We 
wrześniu ub. roku ria sesji 
Międzynarodowej , Federa
cji As t ronautycznej w Am
sterdamie powołany został 
do życia Komitet Eksper
tów 'Prawa Kosmicznego. 

Obecnie przewodniczący 
federacji, mającej swą sie
dzibę .,W Waszyngtonie 
prof. ,Andrew Hally, podał 
do wiadomości, że z ramie
nia Polski do komitetu za
proszeni zostali profesoro
wie Manfred Lach! I Ce
zary Berezowskl oraz rad
ca stałej delegacji PRL 
przy ONZ, Jacek Machow
ski. 

'ie,n"~ a:inhaUdOZ Z$RRW hlace ~Plotr Abraslmow. twierdzeniÓrri położony został 
. ~ .. ~ '"C " 'c, C~F _ fot. Tymifuki kre~. biiesiąta . ,planeta ' 

e - • 

PARY:2 (PAP). Zdaniem ,wa-
szyngtońskiego korespO,ndenta '; < 

dziennika "Le 'Monde", MIkojan O' I l' . ' d · ł -' d " " d .' h 
w czasie swego !pObytu w Stana,ch :8 erracJa .Z, 18, aczy fa, ,narD OW"C I 
Zjedno<>zonych starać sio: będzie l) J 
pr.zede wszystkim przekonać ' . ' ' ' . 
swych rc=ówców o korzyściach I wh:eprlrialtrem la •• kiem 

• pier\vszy , radziecki ,sztuczny 
satelita Słonca ~, skupia naj
nowsze osiągnięcia radioelek

, troliiki, ' teiem.eChaniki, meta.
lurgIl, chemii, automatyzacjI, 
teletechniki " l " wielu :innych 

związanych z rozwojem handlu ' . 

radziecko - am'erykańsklego. pr""'yb", .. y~j,!) ."," 'd", O M, ' 08- kwy d' . I 
"Le Monde" 'POWOłując się na Ń, Ju Pr~e sław ICle e " 

Oiplnlę wielu obserwat'orów ,poll- , l , 'Fu._ll,dac.,·li. Roc,kefe, Ile, r, a. " tycznych w Waszyngtonie przYlpu- MOSKWA (PAP); , W, ·,pOnle .. . / i seikretarze wojewódz:ldch rad _ , 
szoza, te wicepremier radziecki działek przybyła clo 'JYIoskwj' narodówyc-h. , . P. rzyieidiajq. 
,przeds tawi prezydentowi USA no- 20-osobowa d~leg&cfll:, dzlałd~ , Na mosklew~klm Dworcu 
wy projekt rozwiązania problemu czy 'pOlSkiCh rad :hM'ooo~y~h, Białorus'kim delega'cję polską do Polski 
berlIJiskiego, Nie jest wykluczo- W SKład delegaCJI, ktQr~J , kle- powitali: M. Jankowlew _ ~a 
ne, zdanIem .. Le Monde", że w rownikiem jest wf-cepremier stępca .przewodniczącego Ra
związku % tym wyłonić się mo~e I Zenon Nowak, ~ wchod~ą dy Ministrów RFSRR, I. ~Zi
kwe.t1a ewentualnego spotkania wy:żs.i urz.;:dI!1loey ' Ra({jr, Pan- mln - sekretarz Prezydium 
Elsenhowera z ChruszczDwem. stwa PRL, prz,w~kzący Rady NajWYżSzej RFSRR, 

N. Bobrownikow - przewod

WARSZAWA (PAP). 7 bm. przy
być mają do Polski , przedstawi
CIele Fundacji Rockefellera. Ce
lem len wizyty. w naszym kraj.1 
będzi e wytypowanie spośród mło
dych naukowców ' nowych kandy
datów do ' I\;ypendlów ROCke
fellera. 

Prof. dr JaD Gadomll~, prezes TowarzY'lwa Mlłojnlk6w Ast.ronomU _ oraddec'
klej rakiecIe w trzecim dniu jtJ lotu, 

W czasie 2-tYloc1nlowelo pobytu w kraju. lołele zapoznaj. Ilę oso
biście z prac~ bad.awc~ naszych 
naukowców. 

/ , ZSRR ' pierwszego, pojaz 
du ' kosmJ{:znego, Pre-zy-

~ 
dium PAN wystosował,) 

, do Prezydium Akademii 
Nauk ZSRR następują{;ą , 

, depeszę: 
"Uczeni pGIsey z praw 

cblwą radością witają 
wystrzelenie pierwszego 

' pojazdu kosmicznego -
Jako historyczny wielki 

- triumf radzieckiej nauki 
i techniki, otwierający 
przed lud2.~oŚcią erę po

: dróźy kosmicznYCh. 
. 'W imieniu Prezydium 

Polskiej Akademii Na
uk .er~czne rratulacje 
składaJą " 

! 
prezes PAN - prof. 

Tadeusz Kot;l.rbl6s.kt 
/ lekretraz naukowy PAN 

~ pro!. Henryk Jabłoński". ..-.... -.... _----... -"" ... , 
Bluletvn Z kosnlOSU 

• POM1ĘDZY ZIEMIĄ A MARSEi\ł • PROSIMY o ZBADANIE MARSAl 

niczący Moskiewskiej , Rady 
Miejskiej, L Wlnorradow -
zutęp.ca kierownika Wydlialu 
KC KPZR, JiLn DzierżyńSki -
praocownlk ' KC KPZR i inni. 
Na dworzec przybył również 
ambas;a;d'or PRL Tadleusż Gedłi ' 
iwyzsl urzędn\.cy ambasarl:v 
polskiej w Moskwie. 

Delegacja pols1ka zapozna srę 

Bolon .• ,Mal,i • . ioIU
, 

. szczęśliwie wylądował 
• • 
• 

DO ZOBACZII.NIA - W ROKU 19&31 

CZY NOWE PALIWO? 

KSIĘZYC ZDRADZI MAGNETYCZNE 
JEMNICE 

w poniedzlalek przedstawiciel 
.. Wiedzy i Techniki" AR 
odw i edził prot. Jana Ga
domskiego dla zaSięgnięcia 
Jego opinii na t~mat w y

strzel enla przez uczonych ZS RR rakiety 
kosmicmcj. 

- Nil. początek rozmowy , prosU 
bym o krótki biuletyn o sytuacJi 
w systi!mie stonecznym. 

- Sytuacja jest całkowicie jasna. Ra
dziecka rakieta kosmicz.na wejdzie w 
najbliższym czasie na orbitę dookoła 
Słol'lca. Droga rakiety znajdować , się 
będzie pomiędzy drogą Ziemi i Marn. 
Wyni! .a z obliczeń, że w początku ro~u 
1963, rakieta Zbliży się do Ziemi i będZie 
ją wówczas możn:a obserw('Iwat. 

Orbita rakiety nie Je.t .tala, oczy 
wiście będzie mialo na nią wpływ przy 
ciąganie Ziemi I Marsa IV odpowlMnic l 

momentach. Je~nakźc rakieta nie spari 
nie już ani na Ziemię, ani na ża.dn .. 
Inną planetę systemu słonecznego. 

- Czy rakieta ta mia!a więcej 
cz/onót;) niż dotychczasowe, czy 
też użyto do jej wyrzucenia inne
go gattmku paliwa, c!ającego od
powi edniq szybkość wypływu ga
zów? 

- Ani Ilość członów rakiety, ani Jej 
wymiary, ani rodzaj paliwa nie zostały 

• DLACZEGO - SATELITA 8Ł0!li1CA' 

• 
TA- • 

STRZAŁ no KSI~2:YCOWEGO "RzVTKA" 

TAM, GDZIE NIE MA TEMPERATURY 

, z pucą radzi~ckich ra<l dele
gatów. ludu pracującego I z 
ctziałalnoscią i'ch organów wy 
konawczych. Przewidziany jest 
wyjazd ' do kilku _ większych 

LONDYN (PAP). Jak don!'
sI agencja Reutera, załóga 
brytyjskiego balonu .. Mały 
ś'.vi?t" wylądowała szczęśliwie 
na wyspie Bar~dQs' po 2~
dniowej po óży z Wysp Ka-

dotychczas ujawulone. A te ""szystkle 
czynniki mogą być, oddzielnie czy ra
zem - przyczyną osiągnięć rakiety ra
dzieckiej. 

- Jakie badania 7Iaukowe moż
na będzie przeprowadzić przy po
moclI danych nadsyhmych 'z ra.
kiety? 

- Aparatura rakIety pow'nna pozwo
lić na stwierdzenie, c>:y istnieje pOle 
magnetyczne Księżyca I na dokonanie 
pomiarów natętenl. tego pola. Druga 
sprawa - to przebadanie przestrzenl 
międzyplanetarnej ' na oddn"u Ziemia 
- Księżyc, a jak się obec,nle Okazuje l 
znac21Ille dalej. e' 
Następne z&gadnienie - to sprawa 

promieniowania kosmlczneco I jego l1a
tężenia w pr>:e.truni międzyplanetar
nej. Dotychcza!owe baodanla pozwoJlIy 
stwierdzić, że promieniowanie to osiąga 
pelile n"tężenie na 400 km ponad Zie
mią, następnie, natężenie Jego podwaja 
sit: co 100 km. Na wY"okośCl 8;000 km 
nad 'Ziemią osiąga najwyższe natężenie 
- 3 rentgeny na gOdzinę, po czym słab
nie. Obserwacje, poczynione ' przez apa
raturę rakiety radzieckiej pozwolą te 
wiadomości :macznie roznerzyć. Zazna-

"y, '~" .... "",... ,,,m:··~·2 

miast. 

~ 

Wyklad w Planetarium w ' Moskwie o wystrzeleniu rakiety 
_ .J(.sięzlIcowej, ' CAF - Telefoto 

naryjsk-ich. Celem lotu balonu 
byłe- wykazanie, że przelot 
Atlantyku wolnym balonem 
j ('st możliwy. Ostatnie sy,gna
ły z .. Ma!ego świata" ode
brane zoslcdy w dniu 13 gr~
dnia. 26 grudnia w wyniku 
Rl~rmu, który n?(tępnie okazał 
się fałszywy, wsn:zęte zostały ' 
poszukiwania balo.nu na wy-
brzE'żu Wenezueli. ' ' 

W swej depeszy a,gencja 
Reutera podaje, że 4-osobowa 
za!oga bal onu, w skład którpj 
wc-hodiz.i również jedna k obit
ta. nie poniosła szwanku~ 

w Moskwie 
lem peralura 
. .. ,. 
,. wyzej zerR 

MOSKWA (PAP). Tegorocz
na moskiewska zima jest wy
jątkowi~, łagodna. Ciepł\t są : 
również pierwsze dni roku 
1959. Jedynie w drugiej poło
wie grudnia było kilka dni 
silnego mrozu dochodzą{;egO 
do minus 20 stopni. 

W . poniedziałek termometry 
WSkazywały tempera turę ' po
wyżej ' zera , ' 



m. J' 

Wznowienie 
obrad 
kOD le reDcli 
QeDewsklel 

GENEWA (PAP). Dnia 5 Ityez
nla o godzinie 14,30, wznowlo.ne 
zostaly w genewskim Pałacu Na
rodów obrady Itonferencjl w spra 
wie przerwania doświadczeń z 
bro.nlą jądrową. Obradom prze
wodniczył przedstawiciel Wiel
kiej Brytanii, Ormsby-Gore. 

Pr:l:ed rO?;J>oc:l:ęclem plenarnego 
po.sledzenia konferencji, Odbyło. 
się zebranie prywatne trzech sze
fów delegacji: Carapklna (ZSRR), 
Wadswortha (USA) 1 Ormsby-Go.
re (w. Brytania). 

Było.' to pierwsze nawiązanie 
kontaktu między przewo.dnlczący
m!" trzech delegacji o.d 11 ,rud
ula 1958 r. 

Na ostatnim zebraniu przed 
zawieszeniem prac konferencji, 
tzn. 19 grudnia 1958 r. trzy 'dele
gacje rozpoczęły dyskusję nad 
artykułem piątym układu D za
kade doświadczeń nuklearnych. 
Uklad ten składa się z około 20 
artykułów, z których art. 5 usta
la regulamin komisji ko.ordynu
jąceJ dzialalność organbacJI kon
troli. 29 zebranie plenarne kon
ferencji (pierwsze po jej wzno
wieniu) kontynuowało ro.zpo.czętą 
poprzednio. dyskusję nadpolz
czególnymi artykułami układu. 

Genewska konferencja przeka
zała w ponled:l:lałek, 5 bm. na· 
stępujący komunikat do prasy: 

.. 29 zebranie plenarne konferen
cji w sprawie zakazu doświad
czeń z bro.nią nuklearną odbyło 
się w genewskim Palacu Narodów 
dnia 5 stycznia 1959 r. po.d prze
wodnictwem delegata Wielkiej 
Brytanii. DyskUSja dotyczyła do
kumentów o.pracowywanych przez 
kDnferencję. Po.siedzenie zako.ń
CZyłD się D go.dzlnie 17,18". 
Następne posiedzenie Ddbyło się 

we wtDrek, 6 atycznia 195. 1'. o 
gDdzlwe 15. 

Zjazd przodujących 
chłopów w Pekinie 

Wypowiedzi uczonych rad~ieckich na konferencji prasowej 

W przyszłości rakieta kosmiczna 
Ziemi 

obserwować 
przybliży się do 

będzie można ią 
(ClI\&' dalny ze str. 1) Prof. Bła.gonrawow stwier-

.. edzi!, że pomyślne wystrzele
spowodować nlepo:vodzenie. nie rakiety księżycowej stano· 
Błagonrawow zwrócIł ~ zwląz wiło pierwszą tego rodzaju 
ku z tym uwagę na. meudaną próbę podjętą w ZSRR. .ocLpo
próbę z rakietą Kslęzyoową w wiedział on przecząco na py. 
USA (,październik 1958 roku), tanie. czy w Związku Radzlec 
rakieta amerykańska straciła kim odbywały się przed tym 
tY!k-o 2 proc. szy!bkoścl. nieudane próby wystrzehmia 

Naukowiec radziecki wyraził rakiet w kierunku Księżyca. 
przekona!Ilie, że nowy bardzo Błagonrawow zaprzeczył też, 
poważny krok naprzód doko· j3!koby w ZSRR odbyły się 
nany został prz~ radziecką próby lotów człowieka w ra· 
technikę rakietową dzięki pre kiecie na niewielką wysakość. 
cyzj1 apa~atury rakiety. Na za "PrzyS't!j!PLmy do tego - po. 
kończenie prof. Blagonrawow wiedział wIceprzewodniczący 
łtwJerdził, że "nie ma we Aka<iemLi Nauk ZSRR - cło· 
wszechświecie takich miejsc, plero wówczas, gdy w całej 
do których nie można by do- pełni będziemy przekonani, że 
trzeć; trzeba na to, oczywiś- istnieje możliwość powrotu 
cle, czasu ale oczekiwanie bę- człowiek·a na Ziemię. Można 
dzie jui niedługie". zresztą w ZJasa-dzie kierować 
Przewodniczący Komisji do lotem rakiety bez człowieka" 

Ba<iań Słonecwych, .członek - dodał Bła.gonrawow. 
korespondent Akademii Nauk 
ZSRR Ewald Mustel omówił Pro!. Borys Kulkarkln, hę-
w tdku konferencji prasowej dący rzeczywistym prezesem 
znaczenie rakiety ~ięży.cowej Mięcłzynarodowego Zrzeszenia 
dla badań Słońca, AltronOlll16w podał dzienniika-

Następnie uczen:i radzieeey r1lOJJ1, że w przynloicl. lItule
odpowiedzieli na &Zel'eg pytań Je mołUwoś6 przybUżenla się 
postawiony.ch im przez ~ien- radrm.ecldej szMomeJ planety 
nlkarzy. do ZIemi na stosunkowo nie

wlelkhl odległo6cl, pozwalaJIl
ce na przeprowadzenie obser
wacJI planety. Mówiąc o o
siągnięciu trzeciej szybk<lkl 
kosml.C'2IlleJ, przy której .tatek 
kosmi<:my mate wyjść poza 
graniee smemu Iłłonecm~o, 

prof. Kulka1:1kin stwieI'dził, że 

,,zadan·ie -takle nie jest trud· 
ne". 

Syłuacra na Kubie 

e Zakończył się 
strajk 
powszechny 

e Aresztowanie 
zwolenników 
reżimu Batisty 

NOWY JORK (PAP). W dniu 
5 bm. zakończy! się na Kuble 
strajk powszechny. Stolica kra
ju - Hawana - wraca do." no.r
malnego życ la I pq:ygoWwuje się 
do uro.czystego powitania nowe
go prezydenta Urrutll o.raz wo.
dza zwycięskiego. powstanlal FI
del Castro., który - jak luz po
dawaliśmy - o.dbywa obecnie 
"marsz triumfalny·" z Camaguey 
do Hawany, entuzjastycznie wi
tany p<> drodze (przez mieszkań
ców wsi I miast. Przybycie Ca
atro do sto.lIcy ~o.dz!ewane jest 
w środę, 7 bm. 

W IJ)r-owlncjl Hawana n<YV{e wła
I1ze (pro.klamowały 5 bm. stan 
wyjątlrowy. Aresztowano oko.ło. 
300 o!lcerów armII kubańSkiej, 
II:wo.lennlk6w reżimu Batlsty. 

ZdelegalLwwana za ~dów Ba
tle ty So.cjallstyczna Partia Ludo
wa wydała ośwladozenle wzywa
Jące naród kubański do jedno.ścl. 

Nowy rZl1d !prezydenta Urrutll 
msta! w dniu 5 bm. uznany przez 
rlZąd Wenezuel!. 
Według doniesień IZ Waszyngto

nu, Departament Stanu USA o· 
głosił komunikat, w którym skła
da (przywódoom rewolucji kubań
skiej wyrazy wdzlęczn·o.~cl za u
dzielenie .pomocy I ułatwienie 
ewakuacji 1.200 o.bywateli amery
kańskich z Hawany w ciągu D
statnich dn!. 

3D •• ób z.~II',~h •.. ąO~II"D,ch 
podczas rozruchów 

• 110111:, K'.lIu BeIQijski,,,. 
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W 

kosmosie 
• 
I 

na Ziemi 
C

zy potrafimy już dziś ogarnąć umyslem to, co sta
lo się 2 styczDla 1959 ruku - wystrzelenie w ZSRR 
rakiety kSiężycowej, która wkrótce stanie sIę nO~'ą 

planetą, sztucznym satehtą Słońca? W wypowiedziach 
uczonych i zwykłych ludzI. napotykllmy na porównania 
z Qdkryciami Kopernika i KDlumba. To tym bardzieJ 
na.suwa pytanie: czy potrafimy ogarną~? Czy po
trafimy jd dziś w pełni zrozumieć znaczenIe tej prze· 
łomowej daty, skoro właśnie współcześni KopernikowI 
i Kolumbowi, Jak wiemy, bynajmniej nie od razu pOJęli 
wielkość ich odkryć ... A może właśnIe dopiero przyszłe 
pokolenie I prZYSZli historycy wieku XX potrafl~ w 
sposób pełniejszy zrozumieć, :l:e był to wiek, który fOZ

począł nową epokę w dziejach naukI, w dziejaCh po.,. 
znauia. wszechświata, w dziejach poznanIA ZiemI I in
nych planet, w dziejach ludzkoścI?' 

CI z przyszłych historyków, którzy swoich zainte
resowań nie będą ogranicza~ do dziejów nauk ścisłych, 
lecz umysłem swoim zt"cheą ogarnąć również dzieje 
myśli społecZ1lcj I ruchów społecznych, cI z przyszłych 
historyków, którzy zechcą W sposób syntetyczny pro
wadzić swoich czytelników przez historiI) XX wieku, 
będą - sądzę - musieli scharakteryzow~ć wIek ten 
jako stulecie zdobywców kosmosu I stulecie socjaJbmu. 
Będą oni musieli znaleźć wytłumaczenie tego faktu, że 
pierwszy sztuczny satelita Ziemi I pierwszy sztuczny 
satellta Słońca zostały wystrzelone z ziemi radziec· 
klt"j. Czemu przypiszą oni więkSze znaczenie dla wy
tłumaczenia tego wydarzenia w dziedzinie nauki: fak
towi powszechności oświaty. którą wprowadził socja
lizm I która tworzy możliwości wypłynięcia geniuszu 
myśli ludzkiej na. powierzchnię? Czy też faktowi ra
cjonalnego ładu, pIanowośl.'! l koordynacji wysHków 
ludzkich, które to cechy socjalizm usiłuje wprowadzi6 
w~ wszelkich dziedzin'ach życia I twórczości ludzkiej, 
a które w wielu dziedzinach, np. w dziedzinie 
rozwo.ju przemysłu l w dziedzinIe na.uki dały iuł tak 
Imponujące wynIki? 

Historycy cI, bY6 może, nie zechcą Wl'!tawlać cen
zurek myśli na.ukowej ZSRR I USA. Ale, .nlewątpli
wie, zatrzymają sIę nad faktem jednolitego pIanu dzia
łania, koordynacji wysiłków i racjonalnej organi7acji 
nauki w ZSRR i nad faktem, że o wynikaCh wysił
ków uc:r,onych USA decyduje nieraz ... rywalizacja 3 ro
dzajów broni amerykańSkiCh l!Jil zbro.jnych, 

Ale od ro.zważań prZYSzłych historyków, które zre
sztą są problemami, Dującymi o.gromne znaczenie j'!ż, 
oiJecnie, przejdźmy do naJaktualniejszych spl'aw on
sIejszych: w jakim sto.pnlu to, co zoGtalo osiągnięte 
w kosmosie, będzie służyć luddom na Ziemi - jak 
to jest intencją radzieckIch zdobywców ko.smosu'l 

25 grudnia 1958 r. otwarto w Pekinie zjazd delegatów 
z przodujących placóweK budOWli socjalizmu w rolnic
twie. 

LONDYN (PAP). Jak po<la'e a
gencja Reutera, no.cą z 4 'na 5 
bm. stolica Konga Belgljskiego
LeQPoldvWe była wldo.wnią roz. 
ruchów, które wywołała miejsco
wa ludno.ść murzyńska przeCiwkO 
władzom ko.lo.nialnym. Po.wodem 
ro.zruchów było. o.dwołanle przez 
właMe !reZwolenla na odbycie 
wiecu .zorganl1lOWanego. przez "A
bako" - organizację sto.jąclI na 
czele ruchu narodowo. - wy21Wo
leńczego Murzynów z Konga. 

cą Francuskiej Afryki RównlJro. 
weJ. Na pomoc !po.licjl wezwano 
wojSko z garn~zonu w ThysvUle, 
miejscowości Odległej oC) 130 km 
od stolicy Konga. Areszbowano 12 
przywódców organizacji .. Abako." 
I 10 uClustnlkówzajść. 

Do uczonych radzieckIch płyną obecnie gratulacje 
ze wszystkich stron świata, m. in. od prezydenta Eisen
howera I premiera Macmlllana. To bard;:o dobrze. To 
bardzo pozytywne zjawisko, że przeciwnicy p o I i t y
c z n i gratulUją ludziom radzieckim Ich o. i ą g n i ę 6 
n a u k o w y c h. Czy to Jednak wystarczy? Jakiż to 
nonsens, że jeszcze do niedawoa, jeszcze w dniach bez
pośrednio poprzedzających 2 stycznia 1959 r., słyszalo 
lię głosy o potrzebie kontynuowania wobec ZSRR po
lityki z pozycjI slly! O ile większy to nonsens, skoro 
1 obecnie, już w czasie, gdy rakle.ta radziecka kOllty
nuuje swój nadksiężycowy lot, są w USA koła, któ
rych jedyną reakcją na radzieckie osiągnięcie je.t dąż
ność do wzmożenIa wyścIgu zbrojeń! 

Na zdjęciu: Czu Teh, Liu Szao Tsi i ClOU En-lai rA'ZV Burmistrz Leo<po.ldvHle, Tor-
deur OŚWiadczył, że w godzinach 
rannych dzl<:kl wspÓlnej akcji 
wojska I po.lIcjl udało się wła
dzom opanować sytuację o.nz że 
w d'Zlelnlcach mIasta obl~tych 
r{)2l'uchaml pl'Zywrócono pOl'Zą
dek. 

bywają na salę obrad zjazdu. FOT-CAF 

Kampania sprawozdawczo-wyborcza 
• kałach ZSL 

Zgromad~ny na ulicach tłum 
.z:aatak-ował oddtiał policji, o.ta
czający gmach organizacji YMCA, 
w którym mial się odbyć wlec . 
W wielu częściach miasta demon
straAc! zdemo.lo.wall IkletPy będą
ce własnością Eu,rapejczykÓW. 

Według d·onlesleń agencJI Reu
tera, !podczas rozruchów w Leo
iPo.ldvllle zginęło 30 osób, a prze
s.zi.o. 80 odnio.sło. rany. ZnlszC2lOll'O 
70 samocho.dów i spalono wiele 
sklepów oraz staCji benzynowych. 

Na odbytej przed paroma 
dniami 'w Rzeszowie, pod :prze 
wodniclwem prezesa WK ZSL 
Władysława Folty odprawie 
pra.cowników Wojewódzkiego 
i Powiatowych Komitetów 
ZSL, dokonano podsumowania 
dotychczas'owego przebiegu ze 
brań przedwyborezych w ko· 
lach Stronnictwa. Zapoczątko· 
wana w listopadzie ub. roku 
kampania sprawozdaw-czo·wy
borcza w ogniwach ZSL prze· 
biega sprawniej niż poprze<!· 
nia dzięki wzrostowi dyscypli-

. ny orgmizacyjnej w wiejskJch 
!kołach ZSL O1'az zastosowaniu 
aepszych niż dotychczas metod 
pracy. 

KONICZYNKA 
komunikuje: 

NIEOFICJALNE DANB 

Jak nas informuje dy.rekcja 
Ruszowskiej Gry Llczbo.weJ 
"Ko.niczynka" <ID 85 rzutu gry 
wpłynęło. 15.!Y70 sztuk ·kupo.nów 
11a kwot<: 47.910 m. z tego na 
wygrane przypada 23.955 zł. 
Na poszczególne sto.pnie· po 
5.998 zł. Ko.misja nie po.twler
dzlła ani j~dnego kupDnu z 

S trafieniami. po.twlerdzono. 
O1atomlast jeden .kupo.n z 5 tra. 
flenlaml, na który przypada 
11 976 zł. 18 kuponów z 4 tra
!le·nlaml, na który przy.pada 
po. ok. 332 zł" oraz 309 kupo-
11ÓW z 3 trafieniami, na które 
przypada po. 19 zł. 

Do. konkursu jesl~nno.-zlmo
wego wpłynęło. 21.780 sztuk ·ku
.ponów na kwo.tę 130.680 zł. Na 
wygrane ,przYP8'da 65.340 zł. 
Nie potwierdzono ani jedn~go 
kuponu z 6 trafieniami. Stwier 
dzono natomiast :U kuponÓ'\.\l z 
5 trafieniami. na .które przy
pada po 1.555 zł o.raz 66:5 czwó
rek. na które przypada po 
49 zł. 

POlicja otworzyła ogień do tłu
mu. 

Wlękuość Z Odbytych do
ty-chczas 724 zebrań przedwy
borczych przebiega w twór
czej atmosferze, czego dowa· 
dem są dobrze pomyślan~ i 
podjęte zobowiązania dla ucz
czenia III Zjazdu Partii i III 
Kongresu ZSL. W Nawsiu 
(pow. Rapczyce) członkowie 
koła ZSL wSlPóInie z kołem 
ZMW postanowili rozpocząć 
budowę Domu Ludowego oraz 
budynku gospodarczego dla 
miejscowej szkoły. W Nocko
wej tego samego p ow.I atu ko
ło ZSL wystąpiło z ini·cjatywą 
zorganizowania Uniwersytetu 

Wmleśole lO,łoszono stan alar
mowy. Władze wydały zarządze
nie, na mocy którego gr{)!nadze
nie slo;: na ulicach gru,p l!0Zl1cych 
więcej niż 5 os6b zostało. Ilabro
nione. P()lIcja obsadziła wlnyst
kle drogi wiodące do Leopold
vH1e. Wstrzymano komunikację 
!przez r>zekę Kongo między Leo
poldville a Brazzaville - stoU-

POlicja I 'Wojsko WlPr()wadzlly 
do akcji czołgi I karabiny ma
szyno.we, natomiast jedynymi ';'0-
dzaJaml broni, jaką dysponują 
demo~stra':lci, są kamienie I pło
nące zagwle. 

llly w Polsce na pewuo nie Itanowimy wyjątku, gdy 
serdecznie cieszymy Bię z ogromnego zwycięstwa nau~ 
kowców radzieckich jak z własnego zwycięstwa.. Tak 
myślą i reagują ludzic we wszystkiCh krajach socja
lizmu, tak myślą i reagują na świecie wszyscy, którzy 
myślą o przyszłOŚCi ludzkoścI, wszyscy, którzy pr:Lgl1ą 
by była to przYlzłość pokojowa I wszySCY, którzy pra
gną. by oauka słUżYła ludzkoścl 

WIa~ze wydały rOllpo.rządzenle 
zabraniające OIłObbm z zewnątrz 
przybywania do LeqpoldvUl •• 

IB!!!!!!Il!5!!!!!.!!!!: I ---I5!!!j!!!!!!I~ I!~ I ~ I ===aEI Dlatero my w Polsce, podobnie jak letki mlUonów 
ludzi na świecIe, zasłuchani w sygnały nadchodzące 
od sztucznej planety, kielujemy jednollześnie wzrok 
ku Waszyngtonowi, gdzie przebywa obecnie wicepre
mier ZSRR tow. Mikojan, i ku Genewie, gdzie wzno
wione zostały rokowanIa. w sprawIe zaprzestania prób 
z bronią nuklearną. Między ZSRR a USA - dwiema 
największyml potęgami przemysłowymI; militarnymi 
l naukowymi świata, wogóle między Wschodem a Za
chodem musi być m!iągnięte porozumienie w sprawie, 
która dotyczy całej ludzkOŚci - w sprawie stwnrze
nla trwałych podstaw pokojowego współistnienIa., 

... 

Refor •• -
Powszechnego. Uozestnictwo w 
wykładach zgłosiło już 35chęt 

ny.ch. 

•• llt •• 1 
..... -

•• -W czasie trwającej 'ka~a· 
nU przedwy.borczej przystąp!
ło <lo ZSL 220 nowy-ch człon-

Frllcll ~ ..... - -. 
ków. WJ. 

·1 - J~I_.. ~ 
~ CMHII'~'ł str, --

nie 3 ńC/cOllJtz. jest 13 razy silniejsze od 
dawki, JUlł clla Drgan~u ludzkiego 
uważa n dopunczalną medycyna kDS
mlczna. 

Dalszym lukcesem będzie mDinoś/! 
zbadaaJa przestrzeni międzyplanetarnej, 
stwierdzenie czy UitnieJą tam JaklekGI
wIek ro.znedzone cazy. 

Poniewu raz udane wysłrzełenle ra
kiety można będzie powtarzaj!, mcńna 
po.wledzle/!, te planety IY'Stemu lłonecz
nego. Itały Ilę oeiągalne, na razie clla 
mech_Izm6w W)'1Itrzellwanych II: Zie
mi. 

Altroaautyka, ta młoda nauka, kt6ra 
praktyczne OIII:u~nięcla reJestruje za
ledwie Od roku I trzech miesięcy ltaje 
się o.becnle częścią astrDnom1l. Motna 
będzie te·raz po.wledzle/! astro.nauto.m-
astrDnomom: proszę, lIIbadajcle nam 

--cs,tks ou.pO, •• 

Biuletyn z 
Mal'5a, czy mną planetę łub Inne zagad
nienie kosmicllne. Swla.dczy to. o o.lbrzy
mim tempie T02lWo.JU astronautyki. 

- Dlaczego rakieta. nie stata się 
sa.telitą Księżyca, lec;.: Slo11.ca? 

- 041egło.jć, w której rakieLa przela
tywała kOlo Księżyca była za duża. Za 
duża byta równleź szybkoŚ/! rakiety, 
Aby krążye doo.kOla Kslętyca pDwinna 
by zllaleić się kilkaset kilometrÓW Dd 
jego. po.wlerzchnl. Wówczas mógłby na
stąpI/! "wychwyt" rakiety przez pole 
grawitaeyjne Księżyca. Tymczasem ra
kieta przeszła w o.dległości ...... tyalęcy 
km od Kslętyca. 

Trzeba so.ble j&dnakże lDdawu .prawę 
:& tego. ja·kle trudności nastręcza tald 
.. strzał do. Księżyca". Przy·p()mlna to. 
nieco Itrzał do rzutków, tylko. że ,,rzu-

.I. 

-~ 
-o 

Il - • e • 
"o .. 

kosmosu 
tek" biegnie z Izybkośclą 1 km/sek. a 
w danym wypadku trzeba wystrzelić 
na ... dwa dni łlaprzód, tyle bo.wiem czasu 
leci rakieta. 

Olbrzymie znacze-nle ma tutaj szyb
kość rakiety. Zmiana szybkości D dzie
sięć metrów na sekundę powoduje dużą 
zmianę orbity. 

- Czy miejsce na kuli ziem
skiej, z którego wystrzeliwuje się 
Takietę ma. jakieś znaczenie? 

- Nie, każcie miejsce nadaje alę na 
start rakiety. . 

- Czy tmnperatura tv przestrze. 
ni. międzyplanetarnej może zasz
kodzić rakiecie? 

- W przestrzeni międzyplanetarnej nie 
Istnieje temperatura, po.nle*at nie ma 
tam żadneJ materlL Można mówić D 

A. P. 

temperaturze ciała, które przebiega 
przestrzeń międzyplanetarną. Otóż ciało 
idealllie czarne, pochłaniające całkowi
cie pro.mienle Sło.ńca, mogłoby w po.. 
bliżu Ziemi o.sląg.nąć temperaturę dO' 
(plus) UD sto-pni po. stronie Sło.ńca. Na 
stronie o.dwro.tnej temperatura wyno.
siłaby o.kOlo. (minus) 270 sto.pni. Po
dobne, liczby przyniOSły obserwacje sa
telity amerykańskiego. "V",nguard 1" 
który nagrzał się na powierzChni d~ 
(plus) 100 stopnj, zaś w cieniu Ziemi 
mial (mlnu.s) 100 sto.pni. 
R~a5umując, wystrzelenie radzieckie' 

rakIety kosmicznej naleźy uważać za 
wielki sukces, za wielkie zwycięstwo. 
człowie<ka. Radzieckim uczo.nym ikon. 
st.tukto.rom rakiety nałeźy się wdzięcz~ 
no.ść światowej nau·ki. 

- Na pamiątkę zaś po.zo.stanle nam 
trwały pomnl'k, w postaci dziesiątej pla
nety układu słonecznego. - do.daJę, 
dziękując profesorowi za jego. wyczer
pujące objaśnienia. 

Rozmawlałl JAN DĄBROWSKI 
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Niebezpieczeństwo l'07AkobnieDia gospoda.I"9tw ohłopsklcb 
wysuwane jest jako jeden z głównych proWemów w dys
kusjaoh nad polityką, rolną.. Jak wyglą,da to zagadnienie 
w wietle statystyki l rzeilzywlstoścł? . 

W 
wyniku reformy 
rolnej chłopi otny 
mali 6 milionÓw 
ha gruntów. Prze
ciętny obszar zie

mi przypadającej na -l miesz
kańca wsi wzrósł z 0,96 ha 
do 1,44 ha. Milion chłopów 
bezrolny,ch, maŁoroLny,ch i śre
dniorolnych zostało nadzielo
nych ziemią. MówiŁo się i chy
ba słuswie. że w Polsce Lu
dowej przewa'gę uzyslkały 
zdrowe średniorolne gospodar
stwa. Nie można pomijać tet 
faktu, że wskutek industriali
ucji miliony ludzi ze wsi 
pt"Leniosły się do pracy w prze 
myśle. To również WlPłynęło 
hamująco na prooes rozdrob
nienia. 

Dalej wśród wyHCZOIIlych no 
~h gospodarstw jest spora 
ilość gospodarstw fikcyjnych, 
Nie jest przeciei tajemnicą, 
że wielu chłopów, aby' zmniej
szyć wymiar obowiązkowych 
dostaw i podatku gruntowego, 
dokonało formalnego podziału 
gospodarstwa międ'LY człon
ków rodziny. nie dzielą<: go w 
rz€Czywistości. Oblicza się, że 
w wielu rejonach kraju tailde 
fikcyjne gospodarstwa stano
wią ponad 50 proc. przyrostu 
liczby gosp.odarstw. Wśród 
rzekomo nowych gospodarstw 
znajdują się wreszcie działki 
poło:ione w miasteclIkach i 0-

kol:ka.ch podmiejskich, mają
ce niewiele wspólnego z t)"PO
wym gOspodarstwem rolnym. 

Kiedy obliczymy wszystkie 
te gospod'arstwa, które nie 

osiedleńczej Da Ziemiach Za
chodnich; 

- zwrócenie chłopom około 
220 tys. ha ziemi przejętej w 
poprzednich lata.ch do zago
spodarowania, co oznacza roz
poczęcie na nowo gospoda,rki 
przez około 32 tys. gospo
darstw; 

- wystąpienie około 200 tys. 
gospodarstw chłopskich ze 
spółdzielni prodU'kcyjnych; 

- wydzielenie z Państwo
wego Funduszu Ziemi prewie 
100 tys. ha gruntów na dziatki 
pracownicze i budowlane dla 
ponad 100 tys. rodzin; 

- .oddawanie, przez chłopów 
części zi,emi na budowę dom
ków dla rodzeństwa i dzieci 
pracujących w mieście. 

T'ak więc nowe gospodaT
stwa powstawały nie tylko 
i nie głównie w wyniku dzia
łów rodzinnych. l'fiemałe zna
czenie miała dodatkowa sprze 
daż ziemi :państwowej, wciąż 
trwający proces osadni.ctwa 

A zatem 1lIiebe7pieczeństwo 
rozdrobnienia, procesu kapi
talistycmego rozwarstwienl.a 
wsi - w świetle faktów -
nie wygląda tak groZIlle w 
rzeczywistości, jak w świetle 
statystyki. Nie ma bowiem u 
nas zwiększan,ia się Ikzby 
biedniackich gospodarstw na 
jednym biegunie, a kapitali
stycznych - na drugim. Wi
doczny jest natomiast proces 
pcw:stawani'a nowego typu go
spodarstw, których właścicie
lami są chłopi z pochodzenia, 
ale rob-otnicy z zawodu, ludz'() 
poprzez SWe' niewielkie gospo
darstwa jeszcze związani ze 
wsią, ale utrzymujący się już 
głównie z pracy wmieśde. 

JednaKże, jak wynika z 00-
nych Głównego Urzędu Sta
tystycznego, w la.tach 1950-57 
powstało 370 tys. nowych go
spodarstw; w tym okresie 1'·0-

czny przyrost gos,podarstw wy 
nosił 2,5 proc., czyli w.ięcej 
nlż przed wojną, kiedy przy
rost ten zamyJ!;al się llC7lbą 
1,2 proc. , 

Problem rozdrobnienia 

Proces ten ma decydującv 
wpływ na osłabienie wyzysku 
małorolnych. Badania JER wy 
ka'Zują ogromny spadek naj
mu rOGotn:ków stałych. naj
mu dniówkowego, czę~totliwo
ści i rozmiarów najmu przez 
gospodarstwa wielkoobsza
rOWf. Więk;.zoŚć osób z go
spodarstw drobnych wajduje 
bov,riem pracę w przedlsiębior 
stwach i zakl8Jdach uspołecz-, 

nionych. I 
CzyiJby liczby te i wskaźni

ki były nieścisłe? 
Otóż nie w ś.cisłości. czy nie

ścisłości Hczb statystycwych 
.. pies pogrzebany". Rzecz w 
tym, że same liczby nie są w 
stanie oddać złożonego proc~
eu gwałtownych zmian społecz 
nych i go~odarczych dokonu
jący.ch się w naszym kraju. 
Zajrzyjmy więc za kulisy ta
bl:i,c S'tatys-tycznycil. 

qO!!ipodor!!itHl 
świetle liczb i faktów w 

Li,czba gospodautw wyrab
ni-czych w iwiąllku z tym 
zmńiejszyła się z 25 do 15 
proc. w rejonie środkowo-za
chodnim i z ;lO do 5 proc. w 
południowo-wschodn-im. Stale 
rośnie liczba gospodarstw na
leią.cyeh do chłopów-robotni
k6w. 

OgÓI:n.a licz:ba nowych gospo 
darstw, wykaiZana przez GUS, 
je-st za wysoka, gdyż ujęto 
łącznie nowe gospodarstwa roI 
ne jak i z:iemię wy>dzielo.ną 
na d'zi'ałik:·i budowlane. Zali
czono do nowych gospodarstw 
kawa ł'k i grucntów, na których 
pabudowali się ludzie pracu
ją.cy w mieście, nie zajmujący 
się jU'ż wyłącznie gospodarką 
rolną. Poza -tym określ.ona te
chnika 1i~a nie odzwier
ciedlająca rzeczywistego stanu 

mają prawa do nazwy nowe
g.o, okaże się, że problem roz
drobnien.ia ma znacznie mniej 
szy zasięg niż WSkazują na to 
dane stat~yczne. Wskaźnik 
rocznego., przyrostu gospo
darstw ~a do około l proc., 
a więc poniżej wsk,ażnUta 
pnedwojennego. 
Jednakże, jak słusznie wy

kazują ekonomiści, nie moż
na porównywać wskażników 
przedwojennych z obecnymi. 
Jeieli w okresi-e przedwojen
nym wskaźnik rocwe.g.o przy
rostu liczby n.owych gospo
da:rstw był z pewnymi zastrze 
żeniaan-i zarazem wskażni'kiem 
ro1ldrobn i eni.a, to obecnie spra 
wa wygląda całikiem inaczej. 

spowooował-a wykazanie więk Weźmy pod uwagę takle do-
szej ilośei gospooclm-stw małlJ- dat:kowe fakty jak: 
rolnych, niż jest ich w rze-
czywistoścL N aGtąpiro to w wy- - sprzedali; . chłopam do 1958 
ni'ku rejestrowania tylko tego ~~l 350 \ tys. ha z gruntów 
areału ziemi, który znajduje państwowy.ch, ,z czego 220 tys. 
się w gromadzie stmowiącej ha poszło na upełn.oroLnienie, 
miejsce zamieszk&lia ro1n:ika. a 134 tys. ha - na stworzenie 
A przecież bywa talk, te zie- 25 t,Y$ięcy nowych gospo
mi:a jednego właściciela TOZ- dar.stw; 
rzucona jest w ikHku groma- - U'tworzenle ponad 20 tys. 
dach. I nowyeh gospodarstw w akcji 

Z BUDOWY TARNOBRZESKIEGO KOMBINATU 
SIARKOWEGO 

Na zdjęciu: Fragment budowy warsztatów. 

na Ziemia,ch Zachodn.ich, pro
ces regulowania stosunIków 
własnośdowych, tworlZenia ~o Nie znaczy to jednak, by 
wych form zagospodarowama. można było nie doceniać Z!l

Na ten proces wpł~~~ poll- gadnie<nia wyzysku na wsi. 
ty'ka ro~, !l rÓWi111~ 1 to. W_I T1"IZeba pamiętać o pomocy 
ogromnej ~e~ze, ,poMY'ka Ul- dla tego drCJIbnego g.ospodlM"
dustrializaoeJl kraJU. stwa, o jego ochronie przed 

W różnych rej,Oł!1aC'h kraju owy:zys'kiem. Chodzi Q stworze
proces zmian w obszarze go- nie możliwości intensyfikaeji 
S'podarstw chł-opskich kształ- małych goopoda:rstw, zwi~
tował się zres7itą rÓŻln.ie. Róż- szenia ieh doohodO'W'OŚoci. Ko
ny jest też chal'akter nowo nieczna jest zachęta do prze
powstałyeh gos;poda,rstw w po siedlania się na bogate w 'Zie
szczególny,ch rej,onach. mię obsza!ry na zacllod:zie kra 

Wiele światła d.o sprawy 
zmian obszarowych w gospo
da rs twach ohl", Sk ich wnoszą 
s7"czegółowe ba.dania Instytutu 
Ekonomiki RQlnej. Wykazują 
one, Że dżiały rodz;inne jako 
żródło powstawania n.owy,ch 
gospodarstw - ,oraz czynnik 
zmniejszania ' " obszaru -go
spodarstw nie mają , de
cydującego znaczenia. We
~ IER, Da Zierniaoeh Za
chodnich głównym czynnikiem 
zmian obSZ8ll"oWych jest osad
nictwo i regulacja gospo
darstw. W woj~ództwach po 
znańgkim i bydgoskim je6t to 
dzierżawa ziemi państwowej. 
Działy rodzinne występują w 
grwpach wyższ)"Ch - powyżej 

15 ha. W województwach kie
leckim, krakowskim i rzesww 
skim zarówn.o znm,iej-szanie, 
jak i zwięks=ie gos.p-odarstw 
występuje prawie wyłącmie w 
grupach najmniej.szyeh. 

lu, do zakładania go.spoda<rstw 
zespołowyeh, których powsta
wanie jest najbaroziej 'lronse
kwentną drogą rozwiązania 
prOblemu wyzysIku na wsi 
i problemu rOOlCirobn'ienia go
spodiaxstw rolnych. 

~_S. M,OŁDItZYK 

Wzmazol' ruch 
w Medyce 

(Inf wŁ). Z nowym rokiem 
lIItllWznie się oiywU rueh w 
"SUChym porcie" Medyka
Zura.wica. RObotnicy pracu.fą,
cy przy prseładllDku towar6w 
mieli pełne ręce roboty. W 
ołągu piorwaeJ doby nowego 
roku nadcbodaUy Ile Zwią,mu 
Radz:ioolrlego 00 3-4 godziny 
pociągi ~ zboiem, rudlł żeIa.z

Reasumując, można by stwie<r ną, ropą., węglem koksującym 
dzić, że =niej.sza się liczba i urządzeniami dia polskich 
gospodarstw najwię,kszych; nie fabryk. 
ulega większym zmianom li'Cz 
ba gospodarstw średnich, a Najlepiej ~U się robot
zmienia się liczba i cha'l"akter nicy zatru.dnieoi przy' przeła.. 
gospod'Hrstw najmniejSZY'Ch,' dunku ~ża,. przesypując na 
małorolny,ch. Zmniejsza się nasze POCIągI 4.040 ton psze
rozpiętość między grupami nicy - o blisko 580. ton wię
skrajnymi, bo pewna część go- cej niż zwykle. Wśród Innych 
spodarstw najrnni-ejszych _ surowców przeładowano 2.500 
zwiększa swój obszar, inne ton rudy przesyłanej trauzy
zmieniają sWÓj chaukter _ tem 'do Niemieckiej RepublBri 
stają się dzialkarni robotni- Demokra.tyc.znej. 
czym!. ' 

Jeszcze ty łko... 3 dni 
1 ~1 

księgarnie przyjmuJ'ł subsl<rypcJę 

Mała Encyklopedia 
Pdwszechna PWN 

Jut 10 styczmia br. subskrypcja ta zostaj ... zamknięta. Sprzeda.i: 
księg;:rska Encyklopedii w cenie o 20 proc. wyższej rozpocznie slt: 
dQpiero w roku 1960, po d05larczenhi egzemplarzy subskrybentom. 
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ZAKOPANE W SNIEGU 

Kolejka na Gubałówkę 

280 sto~arzyszeń 
kulturalnych w Polsce 

• 1.400 CBOROW POLSKICH W KRAJU I N A OBCZY ... 

ZNIE • STUIUO W GRODZISKU. W POZNANIU -

WSZECHSŁOWlANSKI ZJAZD SPIEWACZY? • NOWE-; 

LIZACJA USTAWY O STOWARZYSZENIACH 

Polskie Towarzystwo Foto
graficzne, założone w 1906 ro
ku i reaktywowane po wy
zwoleniu, ma już 30 oddzia
łów; organizuje ono kluby, 
wystawy międzynarodowe i 
krajowe. 

Liczba stowarzyszeń kultu
ralnych różnego typu dzia
łających na terenie kraju, 
wzrosła w 1958 r. do 280. Tyl
ko 5 spośród nich otrzymuje 
obecllie stałe dotacje pań
stwowe, ogromna -większość 
przeszła na rozrachunek wła
sny. - Obok- ·tych og6lnokrajowyeli 
, 'Wlele towarzyszeń . kultu- ' $towarzY~7~eń kulturalnych,~ 
. ---s . . - trzymuJących stałe dotaCJe 

r~nyc.h obJęłO. swą .. działaln~- państwowe, działają - nieraz 
ŚClą .cały kraJ. ,ZJednoczeme bardzo owocnie - liczne sto
Polsklc? Zespołow Śpiewa- warzyszenia region<1lne. Np. 
czych I Inst~u!11entalnych zo:-- Stowarzyszenie Miłośników 
g~nizowało JUZ np. 1000 cho- Kultury i Sztuki Góralskiej 
r~w w k~aju (przede wszyst- (istniejące od 1950 rokuj, kon
kun w. Wlel!<opol~ce i na Slą- tynuuje działalność dawnych 
skul, Jak rowni.ez oko~o 40~ stowarzyszeń góra,lskich. 
za granicą wśrod miejscowej 
Polonii - w :NRD, NRF, Cze- Lubuskie Towarzystwo Kul
chosłowacji, Anglii, Francji i tury, inogące się poszczycić 
USA. Zjednoczenie to organi- wielkimi osiągnięciami w dzie 
zUje szkolenie, festiwal.e, klu- dzinie upowszechnienia, stało 
by dyrygentów, urządZiło ono się na Ziemi Lubuskiej czyn-
20 wielkich imprez śpiewa- I nikiem decydującym' o powo
czych, konkurs otwarty na dzeniu przeprowadzanych tam 
pieśni chóralne oraz wydało prac kulturalnych. 
8 ;Zb:orów pieśni ludowych. 
W związku z Millenium, pro
jektuje ono zorganizowanie 
W szechsłowiańskiego Zjazdu 
Śpiewaczego w Poznaniu. 

Reaktywowany w 1957 roku 
Zwląuk Teatrów I Chórów Lu
dowych r<>2lW'1nął najbardziej 0-

żywionł! dZiałalność 'W wojewódz
twach - kieleckim, lUbelskim, 
olsa,tyńSkim 1 gdańskim. W Cią

gu ostatniego roku Zwią,zek wr
gani2lOwał dwa konkursy na sztu
kę ·teatralną, I1azne kursy dla In
ctruk>tor6w teatru amatorskiego I 
naUCZYCieli. 

Sipołeczn6 - Kulturalne T<>_ 
rzystwo "Pojezierze" otrzymało 

na .początku swego istnienia 200 
tys. .zł dotacji iPaństwowych. 0-
becnie - głównie dzięki docho-
d <>m , jaJde cr:>r-zynosi 'I'o'warzysl'wu 
wydawane przezeń czasopismo 
~,Panorama Północy" - "Pojez.ie .. 
rze" było w stanie nie tylko od
budować zamek 'w Giżycku, ale 
,pomaga finansowo wieiu zespolom 
kulturalno - oświat>Owym oraz 
wydaje pism-o ;pt. "Warmia i Ma
zury". "P.ojezier.ze" organizuje 
wiele Irnu>rez, m. In. Letni Mio;:
dzynarodowy Obóz Muzyczny ,tla 
Młodzieży. Uczestnicy ooozu da
ją w terenie wiele koncertów 
muzyki współczesnej i lUdowej. 

Spośród stowarzyszeń typu 
lokalnego, obok Tow. Miłoś
ników Ziemi Ciechanowskiej, 
Sieradzkiej, Rzeszowskiej itd., 
na wyróżnienie zasługuje To
warzystwo Kulturalne '"Stu
dio" w Grodzisku, które uzy
skało duży wpływ na miej
scowe spółeczeństwo. .,stu
dio" Istnieje nieprzerwanie od 
roku 1916. Mimo, i.ż nie otrzy
mywało' ono żadnych dotacji 
wybudowałO w czynie spo
łecznym własny lokal i zaini
cjowało budowę szkoły. 

N a tD1Istawie książki T4dzieckiej to Bukareszcie. 

Obok ogromnej większości 
dobrze pracujących stowarzy
szeń kulturalnych istnieją ta
kie, które figurują tylko w o
ficjalnych rejestrach, ale nie 
przejawiają żadnej lub nie
mal żadnej działalności. Aby 
uregulować ten stan rzeczy, 
w Ministerstwie Kultury i 
Sztuki opracowuje się nowe
lę do UstawyoStowarzysze
niach, która przewiduje, że 
stowarzyszenia nie wykazują
ce się w ciągu roku statuto
wą działalnością, będą skreś
lane z ewidencji. 

FOT-CAF 
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Uchwała XII Plenum mało izb 
spotkała się ze zrozumieniem 

czlonkówStronniclwa Demokratycznego 

Wciąż 
",'e§zhalnqcll 
(Inf. wł.) Jak nas informuje Dyrekcja DBOR, woje

wództwo rzeszowskie wzbogaciło się za ] 1 miesięcy 
1958 roku o 1.180 izb mieszkalnych (budownictwo 
DBOR, rad narodowych i powiernicze). Jest to 
mm eJ niż p<lłowa zaplanowanych na rok ubiegły 
nowych mieszkań, gdyż plan roczny przewidywał do 
oddania 2.63'1 izb. Zaległości te w dużej mierze zostały 
uzupełnione jeszcze w grudniu LIbr. W tym miesiącu b0-
wiem oddanych zostało dalszych 930 izb. Natomiast 521 
izb wykończonych zostanie dopiero w roku bieżącym. 
M. in. w Stalowej Woli na zaplanowane do oddania 
w ubr. 244 izby wykonano tylko 108. Rzeszó''''' w ubr. miał 
otrzymać 665 izb, a otrzymał do końca grudnia 539 izb. 
Mieszkańcy Ustrzyk na zaplanowane 115 izb otrzymali 
zaledwie 40 itd, Nie wykonano też rocznych zadań z za
kresu urządzeń socjalnych. Przyczyna mew) konania pla
nów? - Brak rąk do pracy, co powodowało przestoje na 
budowach szczególnie w okresie letnim oraz zaniżenie 
postępu technicznego. 

~IAD Z SEKRETARZEM KW SD MGR KAZIMIERZEM 
NOW AKOWSKIM) 

rozwoju i ustosunkowują się 
do wszystkich zagadnień, ze 
szczególnym uwzględnieniem 
spraw związanych z działal
nością poszczególnych środo
wisk. 

_ Jak członkowie SD przy
~ęll uchwałę XII p,lenum KC 
PZPR? 
~ Uchwała XII Plenum KC 

PZPR ma charakter ogólno
narodowy, co wynika z sze
rokiego wachlarza zagadnień 
Objętych tą uchwałą. Wytycz
ne rozwoju Polskiej Rzeczy
pospolitej Ludowej w latach 
1959-1965 przewidują wszech
stronny rozwój naszego kra
ju. Waga tych wytycznych zo
stała właściwie zrozumiana 
przez ogół naszego społe
czeństwa, czego dowodem jest 
duże zainteresowanie wytycz
nymi rozwoju, a przede 
'Wszystkim podejmowanie 
przez szerokie masy zobowią
zań nazywanych popularnie 
.czynami zjazdowymi". 

Członkowie SD pozytywni.e 
przyjęli uchwały XII Plenum 
KC PZPR, podobnie zresztą 

I 

8ee~e60~O&ee' 

jak wsżyscy członkowie PZPR 
a także ZSL, przy czym u
działem w dyskusji, inicjowa
niem i podejmowaniem zobo
wiązań dają wyraz temu sta
nowisku. O dużym zaintere
sowaniu i pozytywnej ocenie 
uchwał XII Plenum przez 
członków SD świadczy cho
ciażby fakt, że większość in
stancji SD, począwszy od Wo
jewódzkiego Komitetu, a SkOlI 
czywszy na kołach SD w te
renie - uchwałom XII Ple"
num poświęciło specjalne ze
brania. Słuszne uwagi, nowe 
propozycje do wytycznych bę
dą jedną z form wkładu SD 
w program rozwoju gospodar
czego Polski w latach 1959-
1965. Wkładem SD do kam
panii przedzjazdowej będzie 
równie.ż realizacja podjętych 
już przez naszych członków 
zobowiązań i podejmowanie 
nowych. ' 

Popularyzacjp, uchwał XII 
Plenum nie ograniczamy do 
kręgu samych członków SD .. 
ale prowadzimy ją również 
wśród inteligencji, rzemieślni
ków i tych mie>jskich warstw 
pośrednich, które nie należą 
do Stronnictwa. Intencją dzia
łania jest włączenie szerokich 
mas, ~tóre są społeczną bazą 
oddziaływania Stronnictwa. do 
realizacji wielkiego planu 
rozwoju, jakim są niewątpli
wie wytyczne XII Plenum KC 
PZPR. 

Wyrazem troski członków 
SD o pełną realizację wytycz
nych są wspólne zebrania kół 
PZPR I SD, poświęcone mię
dzy innymi kierunkom roz
woju gospodarczego naszego 
kraju i konieczności współ-
działania. • 

Przy uwzględnieniu założe
nia - o czym mówiłem odpo
wiadając na pierwsze pytanie 
- że wytyczne XII Plf'num 
mają charakter ogólnoharo
dowy - .tego rodzaju stano
wisko wydaje się jak najbar
dziej słuszne. W chwili obec
nej, jesteśmy w trakcie dy
skusji nad kierunkami gospo
darczego rozwoju w pełnym 
tego słowa znaczeniu. RE!pre
zentowane przez naszych człon 
ków poglądy są traktowane 
dyskusyjnie i' przedstawiane 
w tym znaczeniu Radzie Gos
podarczej przy CK SD. Ze 
względu na dyskusyjny cha
rakter tych wniosków, nie 
chciałbym wypowiadać nie
dojrzałych opinii w odniesie
niu do kierunków rozwoju go
spodarczego w ogólnym tego. 
słowa znaczeniu. Mogę nato
miast odpowiedzieć na pyta
nie: jakie są wypowiedzi 
związane z rozwojem gospo
darczym, Interesującym bez
pośrednio te warstwy społecz
ne, wśród których pracujemy .. 

- Ja.kie głosy przeważają, -Ponieważ rzemiosło, drob 
czego. się domagają, co pro- na wytwórczość stanowi uzu-
ponuJą członkowie SD przy . 
omawianiu wytyczonych przez, pełnienie wielkiego przemysłu, 
partię kierunków gospodar- a z tych środowisk rekrutuje 
czych? się wi~klZOŚć członków SD, w 
Wspólną cechą wypowiedzi związku z tym istotne jest 

jest przyznawanie słuszności pytanie: jakie zadania wyła
drogi wybranej przez .partię i nlają się w zakresie drobnej 
troska o zabezpieczenie· re- wytwórczości w szerokim te
a1.izacji nakreślonych planów. go słowa znaczeniu, a w tym 
Opinia członków Stronnic- prywatnego rzemiosła i prze
twa - czy mamy zająć się mysłu? 
tylko sprawami najbardziej _ Kierunki rozwoju gospo. 
interesującymi te warstwy, darczego nakreślone w wy
wśród których działa Stron- tycznych XII Plenum zakła
nictwo, czy też winniśmy u- dają między innymi wzrost 
stosunkować się do wytycz- produkcji drobnej wy twórczo
nych w całości - była podzie- ści w latach 1961-1965 o oko
'lona. Przeważają jednak gło- ło 80 proc. Rozwój ten oprze 
sy domagające się, aby Stron- się niewątpliwie na różnowła
nictwo Demokratyczne usto- snościowej (państwowej, spół
sunkowało się do wszystkich dZielczej i prywatnej) działal
spraw nakreślonych w wy- ności produkcyjnej i usługo
tycznych rozwoju gospodar- wej.Szczególną opieką zosta
czego. Ten pogląd dominuje nie otoczona działalność usłu-

b przede wszystkim w Instan- gowa, zwłaszcza w spo' łdziel-
Pod dach podciągnięto już u- . h SD' k' cJac wOJ. rzeszows lego. czoścl pracy. 
dowę domów na zachodniej Wyrazem tego są zebrania, na 
stronie pracu Zum.kowego w których członkowi~ SD mna- Z analizy chłonności rynku 

Warszav'ie. wiają całokształt «Oytycznych wynika pilna potrzeba powi~k 

szenia ilości zakładów drob
nowy twórczych, ze szczegól
nym uwzględnieniem zakła
dów rzemieślniczych, zwłasz
cza w rejonach mało rozwie 
niętych gospodarczo, a obej
mujących nieomal całe Pod
karpacie. Szczególnie Biesz
czady są rejonem wymagają
cym zainteresowania ze stro
ny produkcji rzemieślniczej i 
prywatnego przemysłu, opar
tego na surowcach pochodze
nia roślinnego. 

Widzimy również potrzebę 
dalszego rozwoju drobnych 
zakładów wytwórczych i u~ 
sługowych w małych miastecz 
kach i osiedlach naszego wo
jewództwa. Łączy się to z ko
niecznością aktywizacji tych 
miast i osiedli. Aktywizacja 
małych miasteczek wpłynie 
niewątpliwie na likwidację 
miejscowych rezerw sił robo
czych. Duże możliwości roz-

W roku 1959 przewiduje się odqać do u~tku na te-
renie całego województwa 2.488 izb, a w r;ku 1960 . 
2.864 izby. (r) 

woju widzimy w produkcji Opiekę na' d ptactwem 
warzywniczo ogrodniczej, 
którą dotychczas drobria wy- t d· b k k 
twórczość mało się intereso- U ru ,nla· ra pO armu 
wŚła . Mmeunn w Łańcucie od kil-

. . . '1 ku lat prowadzi akcję dokar-
Pla~owany roz".'oJ dr?~neJ mianla ptaków. Dział8ln,,~c 

wytworczoścl będZie mozhwy ta po . k ł: ł 
poprzez inwestycje ze środ- .. WIE:' szy a s::e:eg , m o
ków wygospodarowanych dZlezy .szkolneJ. ktora w sz:ko
przez istniejące już zakłady łach I domach dokannJ.a 
oraz poprzez środki uzyskane ptactwo. 
z pomocy kredytowej pań- Jed!nakże ta tak baTazo u-
stwa 

Wywiad przeprowadziła: 

E. Jakubowska 

żyteczna działalncść napoty-
ka na przeszkody. zwłaszcza 

w roku bieżącym, g,dyż po-

Z Domu Dsieck. 

karm dla ptakÓW (tj. słoneez
ni'~, k.on()pi~, .bądź, t~ż ~ 
wledcrlle ilOSoCJ. m,jeszanki)
nielatwo kupić. W tych wa
runkach naWOływanie do o
pieki nad ptactwem nie daje 
rezultatów. Czas już chyba 
pomyśleć nad zorganizowa
niem punktów na terenie wo
jewództwa. gdzie można by 
bez trudu zakupić pOkaTm dla 
ptak6w. 

Gwiazdka w Domach Dziecka miewa 1ównież odświ ętny charakter. Pyly przzen
ty i smakołyki. Jednych inte1'esował bardzieJ rower, a re l rogal zna'!a<./ szybko swo
ich amatorów. 

DQ8~~QQGQgQgQ~QQQQQQQQgQ~QQQQQQQ.~gQ~Q~gQQQGQQQQQQQQQQQQQQQQQQQgfił~~Gg~~~gQgQQgQQQgQ~ 

JAN SOBCZAK 

Idąc razem obawiałem się, aby policja nas nie za
trzymała, ponieważ przez otwarte dziury w ubraniu 
pana Nissena (tak się nazywał mój towarzysz) prześ
wiecało dosłownie gołe cia'ło. Po wypiciu wina towa
rzysz mój nabrał humoru i nie bez racji namawiał 
mnie do sprzedaży nioje61o. ubrania, które było jesz
cze w dosyć dobrym stanie. Twierdził, że z chwilą 
podpisania kontraktu, otrzymamy nowiutki płaszcz 
wojskoWy, chlebak pełen prowiantów i pełną ma
nierkę wina na drogę i że z tym będziemy musieli 
zgłosić się w Forcie "St. Jean" w Marsyl<ii. (Co się 
później okazało prawdą). Ja jednak nie zgadzałem 
się na tę transakcję aż do chwili otrzymania płaszcza 
i odpowiednich papierów, a zaofiarowałem do' sprze
daży jedynie zegarek kieszonkowy w dobrym stanie, 
firmy ,;Amiga". 

Po wypiciu następnych paru szklanek wina i po 
uregulowaniu rachunku w portfelu moim pozostało 
zaledwie 20 fr gotówką. Nissen, dobrze orientujący 
się w Paryżu, wiedział, gdzie można od razu dostać 
stosunkowo nieżle za zegarek, toteZ' pojechallsmy 
tam około godziny H, udaliśmy się do biura wer
bunkowego przy ul. St. Dominlque nr L Cały gmach 
wraz z podwórzem stanowił niby rodzaj Iroszar i biur 
wojskowych z komfortem urządzonych. W portiern'! 
slertpnt, po zapoznaniu się z motywem naszego prz~
bycia, stał się serdecznie uprzejmym i zaprowadZI] 
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nas do majora, który wtajemniczył nas w warunki 
5-letniego pObytu w Legii, podkreślając wszelkie pre
rogatywy po ewentualnym ukończeniu kontraktu 
służbowego. Następnie przed podpisaniem kontraktu 
zaprowadzo~o .nas do tak zwanej komisji lekarskiej: 

. w skład któreJ wchoc!ziło :! lekarzy, którzy pobieżnie 
przeprowadzili badania, uznając nas obu za zdrowych 
i zdolnych do służby wojskowej. Dokumentów nie 
żądano. Podałem się za Jana Sobczakr.. Po urzędo
wym i formalnym podpisan1iu w 3 dużych egzempla
rzach 5-letniego kontraktu do Legli Cudzoziemskiej 
- w międzyczasie zanim nam przygotowali papiery 
podróży i żołd - odprowadwno nas do kaprala pro
wiantowego w celu nakarmienia nas l zaopatrzenia 
w prowiant na drogę. Jeść nam się nie chciało, bo 
byliśmy syci i napici, jednak parę kubków wina wy
piliśmy na !fomyślność za Legię, Franc;: :itd. Chleba
ki I nasze manierki, tzw. bidony, były r)f'l.ne rozmai
tych konserw i wina. 

Wreszcie, po wręczeniu nam odpowii!dnich doku
mentów podróży, zaświadczeń o wstąpie:'liu do Legii 
i po zapłaceniu żołdu oraz dodatku jednorazowego 
(tzw . . translokacyjnego po 25 fr.), udaliśmy się na 
dworzec z marszrutą do Marsylii w kapotach woj
skowych, obładowan>i chlebakiem i manierką. Przy
dział płaszcza, Chlebaka i manierki dla nowowstępu- , 
jilcych ochotników, stanowił niby. symbOl 'i służył za 
pretekst na wypadek dezercji, jakO powód do poszu
kiwań przestępcy wojennego. 

W drodze było nam bardzo wesoło, bo wino swoje 
robi, a wypHiśmy go sporo, tak że towarzysz Nissen 
śpiewał nawet trochę za głośno, alę i mnie nic smut
nego wówczas nie przypominało się. Prawie do same
go Lionu odpoczywaliśmy w monotonii biegnącego 
pociągu, nie zwaźając na piękno natury kwietniowe
go wieczoru. Posilaliśmy się parokrotnie, zapijając 
rzęśiście winem z naszych manierek i przy tej okazji 
Nissenowi nie zbywało na elokwencji i muszę przyz
nać, że był to człowiek stojący na dosyć wysokim 
szczeblu inteligencji. Pomimo nieraz pewnej przesa
dy - w opowiadaniach jegcbyło i dużo prawdy. Za-
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łowałem poniewczasie - wyzbyC!ia się mojego zegar
ka, do którego byłem tak przYZ\llyczajo,ny i brak któ
rego o~cz';lwałem ~oleśnie. Posb nowilem . że za pier
v,sze plemądze, ktore otrzymam w Sidi Bel Abbesse 
kupię s~bie, obowiązkowo, dobry zegarek Na jednej 
ze ~tacJI w .pobliżu Marsylii Nissen znikł i już jak 
pociąg prawie ruszał, zjawił się, niosąc z sobą 2 lit
~ dobrego wina. Jak twierdził - dla dobrego legio
nisty wina n~e mOże być nigdy za dużo, piliśmy więc 
nadal bez krępacji, tak źe przy wysiadaniu na stacji 
w Marsylii byliśmy nieźle zalani. 

Marsylia, którą znał dobrze Nissen, była ogromnym 
portem handlowym Francji, gdzie można było spot
kać ludzi różnych kontynentów i ras. Port przeładun
kowy o długości przeszło 16 kilometrów, robił potęż
ne wrażenie. Miasto ogromne, ruchliwe nc i trC)Chę 
brudnawe imponowało swoim ogromem różnorod
nością. Obok prymitywnie, w starym porcie pod pa~ 
rasolami, rozlokowanych handlarzy ostr/gami, raka
mi i wszelkiego rodzaju specjałami morskimi, dziw
nie wyglądały olbrzymie sklepy towarowe zapełnio
ne różnorodnymi towarami. Miasto zawsze kipiało 
życiem i ruchem. Akcent mowy francuskiej nie podo
bny do paryskiego, przypominał raczej żargon włoski. 
Fort "St. Jean", do którego mieaśmy się zgłosić, wy
stępował w całej swojej okazałosci na stos,mkowo du 
żym wzniesieniu położonym pomiędzy dwoma porta
mi - starym, rybackim i Iłowym towar Jwym. 

Nissen za'wyrokował, że jeśli tam udamy się bez
pośrednio, to nas już więcej nie WypUSlCZą do miasta 
i aż do chwili wyjazdu do Afryki, będziemy musieli 
tam przebywać. Wmawiał we mnie, że szkoda mego 
t:branla cywilnego oddawać w Sidi BI!! Abbesse za 
30 fr., skoro tu można je sprzedać za jakieś 150-200 
fr. i dostać jeszcze coś na zamianę. MÓVlił że za pie
niądze uzyskane ze sprzedaży w kantynie w Forcie 
St. Jean można będzie sobie nieżle oczekiwać na ok
ręt, który odchodzi co tydzień do Oranu. Wreszcie 
zgodziłem się i mieliśmy z tym wiele ciekawych pe
rypetii. 

(Dalszy ciąg w następnym numerze) 
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..sPRAWA PRYWATNA" 
ezy PROBLEM SPOŁECZNY? 

,.Przegląd Kulturalny" roz
począł nowy rok opublikowa
niem fragmentów interesu
~ącej dyskusji na temOJty świa 
Itlopoglądowe. Z niezwykle 
zło:żcmej problematyki dy~ku
syjnej wY'brano dwie podsta
wowe kwestie: ocenę ogóLne
go jderunku rozwoju kultury 
współ,czesnej oraz pojmowanie 
religiij-ako ~prawy prywatne; 
bądź sprawy społecZI;1ej, 

A oto. OIl)1Wa Adama sta-
no~iego, r~ezentującego 
świa topogląd kaioJi.aki: 
"Myślę osobiście, że kultura w 

'przyszłoścl pozostanie plurallstycz
na. Ze będą w Olej w,,"póllstnieć róż
ne, czasem prze..ciwstawne, ten
dencje I nurty. I że żadna W1!pÓ1C 

nota ideowa nie powinna dążyć 
do wytworzenia w tym plurali
stycznym spoIeezeństwie zamknię
tego, ostro odgraniczającego się 

• od reszty społE::czności, a nawet 
przeciwsiawiającego się jej krę
gu. Ze zachowując swoją odręb-

Na łamach 
tygodników 

W dyskusji zabierają głos 
publiCYŚCi zarówno marksis
towscy, jak. i katoliocy, dążąc 
do znalezim1ia wspólnej płasz
czyzny współżycia i współpra
cy lu-dzi o różnych świ-aotopo
eląda.ch przy jednoczes.hym 
lIleukrywaniu różnic istnieją- nDU, nurtując, drążąe szerszą 
cych w obu postawacll wspólnotę, odgrywając w 'niej rolę 

Janu K' . ffll_' bl' dynamiczną, z czego żadna grupa 
SIZ u.czy n ='1 , pu lCy- Ideowa nie mQŻezrezygnować __ 

IRa "Argumentów" uważa, że winna w tej szerszej wspÓlnocie 
..... powlnniśmy dążyć wzajemnie ,kulturowej żyć i uczestni,czyl:. 

do. p!zelamywania zbędnyc.h po- Takle pojmowanie roI' wspÓlnoty 
dZlalow. Sądzę. że trzeba u~'uwać ideowej, m. In, I wspÓlnoty reli
'Wszystko, co nas w spOSÓb anta- gijn"j w społeczeństWTie )lie jetit 
gonistyczny roZdziela. Są6zę. że wśród katolików rzadkośclą. Zna
tus.ada "religia jest sprawą pry- lazlszy .uz",a.nLe I spotkaowszy Mę 
IWatną" powinna być respekto',va- z podobnymi tendencjami z dru
IDa nie tylko przez państwo, aie giej strony mogłOby być rzetelną. 
ł przez opinię społeczną, apl'nlę głęboką, niekoniunkturalną pod-
publiczną. stawą W1!pÓłlstrrienia ... 

Szkodliwe jest akcentow'anie i Oczywiśde, więź łączą,?a wspÓl-
manifestowanie odrębności reli- notę reiigljn~ nie musi l nie po
gijnych; powiedziałbym nawet. ze winna rodzic poczucla obC,?śCI w 
jest ono sprzeczne z zasadami I stosunku do OSÓb pozostaJących 
p.raktycznego I realnego hum~nl- poza wsp.ólnotą. czy, tym bardzieJ 
",mu, z, ideą braterstwa i przy- nastawlen anta,gomstycznych w 
jaźni ludzi". stosunku do nich. W treści rel!-

gU ehrześeljańslclej jeet dDU ele
mentów. na których można opr·Lee 
usiłowania zmierzające do unik
nięcia takich niepożądanych kon
sekwenc}l ~enj.a wspólnoty re
ligijnej" . 

Problemowi tolerancji reli
gijnej poświęca swą wypo
wiedź Janusz Zabłocki: 

,,z racji wyznawania różnycl!. 
religiI, albo posŁadania różny.ch 
poglądów na sprawę istnienia lub 
·nleistnienia Boga, obywatele n:e 
pOWinni doznawać ze sC'I'ony pań ... 

'stwa ani uprzywilejowania, ani 
,represji. nie pawi.nni z tego ty
tułu tnieć ani większych. a:1i 
mniejszycil praw. Oto zasada to
lerancji cywilnej, l<lór? - po 
ok'1'esie kontrreformacji sankcjo
nującej maksymę ,,""'ius regio 
eiU! religio" - zaczyna w myśli 
chrześcijańskiej stopniowo dom'
nować I jest dzisiaj powszechni~ 
przyjęta i uznawana, może z wy
jątkiem niektórycll ośrodkÓW ka
tolicyzmu hiszp.ańsklego l połud
niowo-amerykańskiego" . 

KULTURA - TO NIE TYLKO 
SWIETLICE 

Upowszechni€nie kultury sta 
IQ się tematem często poru
szanym ostatnio na łama{:h 
prasy. "Przegląd Kulturalny" 
publikuje w ostatnim nume
rze pierwszą część artykułu 
Zbigniewa. Sochy na ten te
ma,t, Aby zrealizować wielkie 
hasło ,.Pols:k:a krajem ludzi 
kształcących się" 

" ... upowszechrrierua kultury nie 
można ograniczyć tylkO do śwl~
Uic i zespołów artystycznyc,~. 
Krzewienie kUitury powinno Olna 
czać szeroką popu1aryzację wie
dzy, ucywilizowanie warunkÓw 
życiowych, rozwoijanle nawykÓW 
-kUlturowych. Tak 'rozumiany pro
gram upowszechni.enia można by 
na"wać elementarną edukacją kul 
turaLną. Program tej edukacji mu
si byĆ bardzo konkretny. Wyma
ga to śC\.słego oklreślenła m1rpmum 
wiedzy ogólnej i tech11'iC'2ll1ej or"z 
'WiedZy o kUlturze. K.rótko mó
wiąc, e'lementlM',nej wiedzy po
trzebnej pneclęt.nemu cZłowieko
wi w oowoezesnym społeczeń-
6'twie". 

~tr. ! 

W związku z karnawałem: 

Podnlesi€n'i1! og6l!n'Eg<> poz!<>
mu całego społeczeń.<9twa jest 
sprawą niezmiernie trudną 
i wymag~ ogromnego 'ar
senału śro<ltów, tnJeba być 
ponadto przygotowanym na 
pracę mrÓ!\1reZą. pracę ,.od 
~. 

Nie tylko suknia zdobi kobietę 

Pracownicy . poizulcłwanl 
~iałostockie Zakłady Metalowe INSTRUKTORA FINANSOWO-KSIĘGOWEGO zatrudni natychmiast 

powiatowy Związek Gminnych Spółdzielui "Samopomoc. Chłopska" "_,, 
w ROpczycach. Warunki do omówienia na miejscu w Zarządzie PrzemyaJu Terenowego w Bialymstoku 
nos Ropczyce. K-0013/J 1IL Starobojarska nr 32 

INZYNI,ERA wig1ędl'lle TECHNIKA - TEC,HNOLOGA, .ODROBKI ., ''''1.'' " . WYKONUJĄ TERMINOWO 
, ,t 

przy JIil ują 
. DKEWNA ~ co, najmnie j". j~.~orac.zflą . Iir",~~ykąon~ :rEC~JKA 
ELEKT~YKA.z . .t.rzy'letnią pralhyRą. - z;,I1.rll.dnią natycl1 'ć'litast . .:'G»r- ' •. ~' · p. ·~~-~--;eb··wyszez~ół~ione aiteJ ';';yro'b;- ł 

. tiCkHl Zakłady-, Przemysiu . Drzew~ego ... Jfo~est .. w Gorheach '~rz.»":. . -(", .:'. za~ówienla do roalizacji na 1959 r. 
ulicy Waryńskiego 15j21. ·· Warunki ·pracł' . wynagrodzenia I zamles~- . ; 
:IIlania do omówienia na .miejscu w DZIale ,Kadr. 

K-OOJ8/1 

I INZYNIERÓW 1'lJb 2 TECHNIKÓW BUDOWLANYCH >Zatrudni 
Miejslde Przed6iębiorstwo aemont.owo-Bu.dowlane w J.aśle. Warunki 
pracy ao omówienia na miejscu. K-0027jl 

OGRODNIKA zatrudmi Ill'atyehmiast Pań'Stwowe Technikum Rolni" 
"ze w Rzemieniu. Wymaga,"a kilkuletnia praktyka, Warunki pra~y , 
!I tplacy do omóWienia na Jllle-jsC'U, Podamia kierować. na adr~s: Pan-, 
5twowe 'I'ecll.nikum Romicre w Rzemieniu, p-ta RzemJen. pow 
Mielec. K-0029/\ 

40 
PA}ęSTWOWE.J S~OLY PIELP;GNIAlRSTWA 

w Przemyśl'l1, ul. Szaszldewicza 1L 

Zawiadamiamy, 
że z dmiem 15. XI. 53 r. roczpocąły się wpisy do 
Państwowej Sllkoiy Pielęgniarstwa w Przemyślu 

na następujących warul1kach: 

1. WIek 0ł!'I 1~30 lat. 
2. $wlactectwo d.ojrzalośc1. 
2. Dla uczennic dobrze uczących lS'ię istnieje motllwość Ubl<!

gania się o, st:vpendh~m, 
Przy szkole =a-}duje siE: intemat dla uczennic zamiejscowych. 

Bok szkolnY' r02lpoczyua się 1. n. 1958 r; 
O ,przyjęciu decyduje .,gzarom wstępny. który obejmu1e j. pol-

1Ilc! i matematykę I 'który odbędue się dnia 15. I. 1158 r. o ~od.z. &. 
Poct/ll"l1ia należy ·kierować do Dyrekcji Państwowej Szkoły 

Pielęgni34'stwa w Plrzemyślu do dnia io. I. U59 r. 
Na:uka trwa 2,5 rokU po ukończen:lu s:okoly absGllW«ltld o&rzy

mują .dyoplorn pielęgniarki. 

Do pod_ia należy dołą"zyt: 

1. cżyclorys 
2. lrwiadectwo IIqjrzalośct 
3. !jwI3'(\ectwo uroozemla 
4. świadeotwo Jekal'Skie 
5. zaśwl..oozenie o stanLe majątkowymrocizieów wllg1ęd1l'1e 

z zaJdadu pracy 
I. ówle fotografie. 

Dokła.dalych in!oormae1l'.... sprawie przyjęcia ~ela 
Mlm'etariat Państwowej Szkoły Piełuntaratwa. 

DYREKCJA 
K·OOMjl 

PRZEDSIĘBIORSTWQ JAJCZARSKIE W SANDOMIERZU 

ogłasza przetarg 
D a spr ze<'I.tt 

SAMOCBODU marki "FORD CANADA" (na chodzie). 
Przetarg odbędzie się w trzech terminach: 10, 20 i 30 styctuJa 

1959 ro-ku w Przedsiębiorstwie ,JajczarSkim w Sandomierzu o 
~odz. 9, 

Cena wywoławcza w przetargu I - 19.000, w II - 13.300, w nI 
- 5.700 :<i. 

Do przetargu moglI przystąpiĆ przedslęblot"Stwa państwowe. 
l!fpółdz1eln!e oraz osoby prywatne, Przystępujący 00 orzetargu 
winien zł'ożyĆ wadium w wysolsoścl lO proc. ceny wywolawczej, 
SamochÓd można ogiądać od gojz. 7,30 do 15,30 codziennie na 
terenie przedsiębioretwa. 

K-OOII/3 

tJt w~ transportowe, magazynowe: na~nY'n,owe 
» różnych typów 

i p .. ronowe 

Z)Szaf7 metalowe ubraniowe 2 I 3 drzwiowe oraz narzędziowe 

1) Grabie metalowe l_W zębOWe 

4) Lemiesze I ocJk!adnle kowalskie 

5) OSie wozcYWe Nr 1 (AK1) I Nr 2 ~'AK:) 

'1) Osie do wozów balonowych ogumionych w.ru z; pia.stamt na 

łożySkach rolkowo-stożkowycb oraz felgi 

; '7) Wozy gospodarskie ogumione 1 I 2 -konne na łożyskacll 
I) 'Z8!Wta&y ok1en.ne 100 i 30 mm otaz drzwiowe 140 mm 

9) M!ooarnl1e szerokomłotne tY'Pu BWJ 

1., Pudełka ba'keHtowe do pasty o poj. 40 i se g 

11) Na.k!rętkl bakelitowe do sloi przemysłowych i I>uteleJl: ó rM:
nych wymiarach 

1~ Ptxleł1<a do pasty poclł<>gowej z fodU winidurowej o poj. 
0,5 kg i 1. kg 

te) Od!kuwki matrycowe l ... woLno kute·o wa,dze dO 30 kg 
14) Inne wyroby metalowe na życzenia pOBzc~ólnyc.b ' zlece

Illl0dawcÓW w oparciu o dostarczone wzory lub rysunki 
teclmiczne. 

Na żądanie zalnter.e.sowanych - wysyłamy I!'llCzegółowe oferty 
O1"az wzory. K-OOI2/1 

ZARZĄD OKR,FJGOWY 
ZWIĄZKU ZAWODOWEGO PRACOWNmOw ROLNYCH 

w RzesZO'WIe. uL 1 Maja 10 

'ogłlsza przetarl 
DI •• .,r.Dlcza_,. 

Da "PTzedBIŻ 
SAMOCHODU OSOBOWEGO marld "SKODA" 11«1. 

Przet,..rg 'VI/w samochodu odbt: dzie się w Pań.~owym Gospo
darstwie Rolnym Zawada pow. Dę-bica, w dniu 23 stycznia 1959 
roku o godz. 18. 

Cena wywoławcza wynoill 31.~ ot. Wadium w wysoko.ścl 
10 tProc. ceny wywo.ławczej nalel:y 'Wp!.&elĆ do kasy w tut. za
rządzie Okręgu najpóźniej w przedodzleń przetargu. 

Samochód można ogJąd~ (X)dzlennie w Państwowy>m. G~ 
.damtwle Rolm/lm Zawada (Gonzelnla). 

K-003O/1 

PRZEDSIĘBIORSTWO MHD ARTYKUŁAMI PRZEMYSŁOWYMI 

WŁÓKNO - ODZIEZ - SKORA 
w RZeHOWHl pny 1IL K,raszewskiego I 

p rzypo-m i n a 
że przetarg nie~raniczony Ił 

na. sprzedaź SAMOCBODU OSOBOWEGO marki "SKODA" od
bQdz1e się l. stycznia 1959 r. o ~oclz. 18 w Murze tut. pnecleięb. 

pn:y ul. K,r_WIIki~o I, nI p. 

Cena wywoławcza - 13,500 zł. Wadium w wyeokośel lO proc. 
ceny wywOłania należy zło tyć do dDła 9. l. ~5' r. w kasie tut. 
pl"zedsiębiors.twa. 

W .przetargu mogą wziąć udział przedsiębiorstwa ;państwowe, 
uspOłec2llllone I prywatne. 

K-OOłI/1 

I 
Ogłoszenia drobne 

Nauka 
WPISY na korespondencyjne kur 
sy kosztorysowania oraz kreśleń 
budowlanych, konstrukcyjnycb 
przYjmuj. e, informacji udziela O
Ś!\OdekZSZ - KrakÓW, We;;ter" 
pl;ltte; li. ' K-253Sf5 

Z g U b~ y 
,~---'--

ŁABNO Stanil5ław zgubił kartę 
rejestracyjną. sam.ochod'U m-ki 
"Warszarwa" H 'iI1 nr 456, wydaną 
11. IV. 58 r. i przerejestrowan" 
na ,rok 1959 przez PK MO w Dę· 
bicy. 

Pg-DOlO 
KIEŁB AJired zam. w Rogóż.nie. 
,pow. Łańcut, woj, Rzeszów r.gu
bil leg. szkolną nor l ()5, wydan" 
przez Dyrekcję Zasadniczej S"ko
ły Zawodowej w Jarosiawiu. 

G-OOOlO 

Sprzedał 
SPRZEDAJ\/[ po cenie bOrycznej 
9Q sztu>k kominkÓW nowych do 
cegielni pol~. RzesZÓIW. ul. Szo 
pena 38/6 - S!omlńskl. 

G-OOll 
DOM mieszkalny,' z8'budowa.nla 
gospod,ar5kle, sa<! 8,75 ha. ziemi 
ornej 0,40 ha. łąki 0,50 ha - sprze
dam. Wiadomość: Wla-dys'law Ko 
sylo, KrównH<i, pcYW. Przemyśl. 

Pg-0009/3 

DRiEWNL .. NY dom na pobi t nie -
sprzedam. Wiadomość: R zeszc. w -
pobitno nr 57 - Zofia Pora da . 

G· DOO~ 
--------~--~---~---_.---
CEGŁĘ białą, ,klasy I - pol eca: 
Hurtowa S.przedaż Materiałów Bu 
dowlanych. M. Rze:':ie,:ki. Byd
goszcz, ul. Em. Pla teT 211. 
• ".K",0:\l15jlO 

- p r a c a ";); 
pRzYJMĘ pomoc ,domową -wJ1 aj
,chętniej sierotę. Zgłosz·enia łis t ew
ue: Przywara Marialll, Kraków, 
ul. Mazowiecka 6 (warsz\at). 

. G·O~11l 

OPIEKUNKA do dwojga dzieci 
(na 8 godzin dziennie) ;:>otrzel>na, 
Wiadomość: Rzeszów, Osiedle Dąb 
rowskiego, bl. 41/23 - Maria 
De=yńska. G-0002 bjl 

Róż n e 
PARCELĘ 1.003 m 2 zamienię na 
domek w poblitżu RzenowR. 0-
ferty pisemne: Rzeszów. Biur:> 
Ogłoszeń. G-OO()3 

PRZYJMĘ .pllnie wspÓlnika do du 
;tej c legiel-n i prywatnej posia'da
ją~o co na}mmiej 5{).()(X) zł go
tówki na wyposa:że~.i.e zak~adu. 
Material dla wszelklegCl rodzaju 
wyrobów ceramkznych na miej
scu. Zgłoszenia kierować: M.cha
lik Stanisla-w, wieś i poczta ŁtJ:ż
na. pow. Gorlice. woj. Rzeszów, 
stacja kolejowa Wola ŁUŻClńs·:(a. 

P,:-WOR 

pOWIATOWY ZWIĄZEK GMINNYCH SPÓLDZIELNI 

.,sAMOPOMOC CHLOPSKA" W BRZOZOWIE 

oljl •• za prZelalI) 
M doaławę 10611 naturalnego w ilości 90 m3. 

Oferty nalelty .. zgłaszać .... terminie d.o dnia ZOo I. 1959 r. 

Udzlal w .p~art:U mogą WZl1l6, przeclBiębloretwa .państwowe, 

spól dzlerez.e I Pl'Y'Watne. 

Zastr:oegarny Ilable prawo wyboru oferenta. BJiźszy.ch d",nych 

udzieli .zarząd. K-0023jl 

GMINNA SPÓLDZIELNIA "SAMOPOMOC CHŁOPSKA" 

w Leżajsku 

..,I •• za przeloll) 
nieograniczon y 
na _ózkę 150 ton lodu. 

Ofe.rty nalety składać do dnia 15. 1. 1959 r, w biurze Gminnej 
SPÓldzio\.ni ,,samopomoc Chłop!>ka" w Leża,isku, ul, Mickie
wicza lO. 

W przetargu m<>gll wziąć udzlll\l przere;ięblorstwa państwowe. 
prywatne oraz spółdzielcze. K-0025jl 

MIEJSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO REMONTOWO-BUDOWLAUE 

w Jaśle, Rynek 14 

OI'ISZI • rZlta rl 
Da w}<lronan Le 

CENTRALNEGO OGRZEWANIA w budyn,ku kina w Jaśle. 

Oferty mogą sldadać przeclBi~blorstwa państwowe. spółdzielcze 
I osoby 'prY'Watm.e. Termin złOltemia ofert naznaczony do dnia 
l5. I. lHS ... K.OO26j2 
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STYCZNIA 1959 R. 

Dyżur no~ny: Apteka Społec~· 
na nr 2. ul. Gru:1\1.'aJdzka ~ 

StalY dyzur nocny: Apteka 
Społe cl..n. a nr 4, ul. Dąbrow
s~lego 56 

Pogul ow ie Ratunkowe: tel. 09, 
ul. Obroiw6w Stal i:1gradu 0'9 

Pog0towie 1\10; tel. 07 
SIraz Pożarna: tel. O~. ul. MIc

kiewicza lO 
Inform"tor kolejowy: tel. 38-33 

.. Orbls·· tel. 36-35 
Postój taks6wek: tel. 31-50 

PA K!STWOWY TEA TR LM. 
W. SIE:I'IASZ.KOWĘJ -
O,ello - gociz. 19 

ZORZA (ul. 3 Maja) 
Port.!er L Lazurowego Wy
b:"z.~za 

godz. 16, 16.10 I '20.15 
!vIl-;WA (ul. ~ąbrow,,,iegO) 

G0Sc z z:"!.świat6'w -
godz. 17 i 19.30 

APOLLO (ul. W. Hilmera) 
StE'\vardessy -
goJz. 17 i 19 

WDK (u!. Okrzei 7) -
Gigan t y morza 

STH/. ~· Z \) \i\' 
ODRGl)Zj<;N,E -

\Volne miasto 

UWAGA: Repertuar kln poda
jemy \vg infonna::ji CWF 

Program I 
program dnia: 6.4J 15.25. 
Wiadomości: 5.()() ~.OO 7.00 

8.00 13.55 16.QO 21.00 23.00. 
5.06 Muzyka poraccna 5.25 

Poranne rozmaitości rolnicze 
6.10 Muzyka poranna 6.40 Ra
dio-Reklama 9.00 Audycja 
sj'kolna d la klas I I II pt. "Za
bawimy się przy m'lZyce" 9.29 
Poranny koncert symfonicrny 
11.00 Aud ycja szkolna dla kla~ 
VI "rvrorsKle OJ<o - Joasia I 
Ban" - OpowiFldani3 11.20 Od 
melrdii do melodii 12.15 Mu
zyka lucto'\vC1 róznych narodów 
J-il.45 Duety F. Me'1d"lssoh-na 
13.00 Audycja ""kolna dla klas 
I J II pt. "O Nowym Roku i 
mtynaczu Sylwest:,e" 13.20 
Koncert 14.00 Z cyklu .. Hoku> 
pokus" 14.30 :Yluzyka rozryw, 
kowa 15.00 Muzyka ludow~ 
15.30 Z życia Związku Radzie<:
kiego 16.05 Porady praktyczn., 
dla kobiet 16.15 Muzyka roZ
rywkow<i 16.s{) Radiostacja mlD 
dości 17.1S Radiowy ku!"s nau
ki języka angielskiego 17.3~ 
MUł.vka i aktualności 17.55 
Radio-Reklama 18.10 Audycja 
.pizyrodnicza 18.20 Pieśni kom
pozytorów rosyjskich 18.40 W 
rytmie tanecznym 19.30 Ko'1-
cert 20.00 Konc"rt Chopinow
ski 20.30 Listy z teatru 21.05 
Pięć minut o wychowaniu 
21.30 Grają czeskie orkiestry 
taneczne 22.00 "Akwarele" 
onowi" rlanie 22.20 .. 40 lat kul
tury muzycznej Ni·epocUegłej 
Polski"_ 

Program n 
Program d·nia: 7.40 15.OS. 
Wiadomości: 5.30 6.30 7.3n 

8.30 12. 0.4 15.()0 18.20 22.00 23.50. 
8.36 F r agmenty operowe 9.10 

Mu~y k a rozrj'""\vkowa 9.40 "W 
gm ac h u O:;solineum" 10.00 
"lH3g azyn mlJzyczn~"~ 11.3~ 
\Vir t u oz i muzyki rozryv...·ko'veJ 
12.15 P r zerwa 15.10 Pleśni chó
ral'ne 15.30 Btękitna sztafeta 
16 ()O Ko n oert '6.40 Pieśni kom
pozytoró\v jugOSłowiańskich 
17.0,1 Radio-Reklama 17.15 MI
łoi-nikom t<,ńca i piosenki 
lR.05 U twory S'krzypcowe 18.3'; 
Muzyka i aktualności 19.00 
Spiewa Ze3~ól Ple':,,,! j Tańca 
Wojska Polskiego 19.20 Z cy
klu: .. K .ropka, ale nie koniec" 
20.40 K o ncert życzel' muzyki 
PQ\vażnej 21.30 Przegląd Vlry
darzeń kulturalnych za grani
cą 22.05 MU 7 yka taneczna 22.30 
Z cyklu ,.Wieczory antyczne-' 
23 .0-0 Muzyl;::a symfoniczna. 
ROZGŁOŚNIA RZESZOWSKA 

14.55 Głos ma "KonIczynka" 
16.00 V<licdomości liemi rze-
s ZCl\v,~ki ej 16.10 Felietol"' 
aktu al,:1Y 16.20 -'1uzyKa ludowa 

z c a łego śVli~ta, 

ŚLADEM 
nasze] krytyki 

W związku z naszym arty,kułem 
pt. "A nutr!,e nadal kwilą" Pre
zydium <MR~ Wydział Nadzoru 
Budowla n ego komunikuje, że 
przystąp iono do przymusawegC) 
.zHkwtdowania fermy nutrii u ob. 
J. Tereszklewlcza zamieszkałego 
Vl Pobitnem nr 220. 

Prezy:lUm MF.N poinformowało 
nas również (na n.aszą notatkę 
pt. "Tor przeszkód"), że przy 
bramkach wyjściowych na stacji 
PKP pelni dyzur dwu bileterów. 
Pona-rtto w godzLnach dużego na
~ilenia zatrudniony jest przy wyj
ŚCiu z dworca trzeci pracownik. 

5Z1&Z 
NOWINY RZESZOWSKIE I'lr 6 ('J97~ 

Jest w 
d z 

Rzesz·owie taka II z e z ó Tradycyjny 
n • 

I I • I e c a , 
- zwie się Drabinianka. Mogłą,oy również z powodzeniem no 
sić nazwę Błotna /Jlb Ciemna. Drogi bowiem toną w błocie, 
brak oświetlenia, a nawet sklepów z artykular;~i pierwszej 
pctrz"eby. Kiedyś gdy Drabinianka była jeszcze u.'sią "z krwi 
i kości", płaciła świadczenia w nQturze, drogi były tu utrzy
mywane w jakim takim stanie. Po awansie na dzielnicę mia~ 
ta, sytuacja się pogórszyla. A najgorsze te drogi. Setki łudzi 
dochodzi nimi codziennie do pracy w WSK, d2icci tdąc du 
szkoły brną po kolana w wodzie,. koretki pogotowia odmawia 
JlI: przyjazdu. I jeszcze do t.ego te; egipskie cier>mości na uli
cach i przejściu do mostu wiszącego. 

od 

frontu 

t 
) 
) 
) 

\ 
I 

), 

BAL 
P,RASf 
odbę.~ie się . w salach 

Domu Kultur'y WSK 

31 stycznia. br. 
Drabinianka ciągnie się na przestrzeni kilku kilometrów. 

l proszę sobie wyobrazić, ta rozległa dzielnica posiada tylko 
du.-a sklepy i jeden kiosk. Oto .. rozkosze" mieszkańców 
dzielnicy miasta Rzeszowa. Czy. nowy rok prz!}1liesie jakieś 
zmiany? 

i 

od 
podszewki 

t , GRAJĄ: r wielokrotnie wyróżniony 

) na festiwalach jazzo

Znów drobnych problem 
\ 

) 

Placówki handlowe naszego 
miasta po wielu latach upo
rały Ę;ię jakoś z problemem 
drobnych (chodzi o wy·dawa
nie reszty). I o dziwo, bilonu 
nie zabrakło sprzedawcom na
wet w okresie wzmożonych za 
kupów świątecznych. 

Nie 
na 

ma porządlu 
kolei 

I i i' " , 

Ranny pociąg osobowy na 
trasie Jasio - R?eszów jest 
w dni targowe przepelniony 
do ostcUnich granIc. l!:nerg;.cz
ne gosposIe i nawijarki zaq.ża
jące z koszami i tobołami n2 
targ po·trafiq sobie poradzić 
1lawet w taktm tłoku. Jeśli za 
braknie miejsca w innych wa
gon.ach, "nie gardzą" wagona
mi przeznaczonymi dla dojeż
dżającej młodzieży szkolnej. 

A uczniowska brać? Ta dy
gocąc z zimna w swoich u.:y
tartych szkolnych "surdutach" 
lokuje się na platformach i 
zderzakach, naraża-ja,c ' ~ię pr zy 
tym na niebezpieczeństwa. 
Konduktorzy nie reagują zu
pełnie na takie sceny. 

Czy doczekamy się kiedyś 
porzqdku na kolei, proszę 
DOKP? 

lak pielęlllować 
urodę 

- to tytuł c zwa-rtlkoweg o 
{)d~ytu dr Lesława Grzegor
czyka. Prelegent omówi w nim 
wybrane zagadnienia z kosme 
tyki lekarskiej. 

Od>czyt, jak już wspomnie
liśmy, odbędzie się w naj
bliższy c~wartek - 8 bm. o 
godz. 18 w sali TWP ul. Tka

Nie można tego natomiast 
powiedzie<: o aptecznych ka
sach. gdzie zarówno w starym 
jak nowy roku brak drobny~h 
(pieniędzy) jest prawdziwą u
dręką dla kupujących. Nie 
dość. że wydawanie leków. 
realizaCja recept itp. idzie tu 
w prawdziwie żółwim temple, 
że trzeba tracić czas w kil'ku 
koleJkaCh. jeszcze pani w o
szklonej szake - czytaj kas
jerka, wyjeżdża ci z drob
nymi. 

Przyzwyczailfśmy już skle
py do tego. że ich obowiąz
kiem jest "za<lolłatrywać się" 
w odpowiednią ilość bilonu. 
Kasy apteczne też muszą na
brać tych nawyków, a nie od
prawiać klientów z kwitkiem. 
jak groźna (szkoda, że w tak 
młodym wieku) kasjerka z 
n.,pteki przy ul. 3 Maja. Nie I 
mam drobnych - rzeknie z 
miną obrażonej królowej i rób I 
co chcesz, biegaj po mieście. 

proś, by ktoś ła·skawie rozmie 
ni! pien ~ądze. 

A to przecież nie na.leiy do 
obowią7!ku kupujących. 

~ 

w ., O g O n 

za p i e c z y w e m . 

Ostatni poniedziałek prze-

I 

biegł W naszym mieście pod 
, znakiem pogoni za pieczywem, 

którego nagle Z nieznanych 
,nam przyczyn zabrakło. Naj-
większe rzesze "zjadaczy chle
ba" zebrały się w sklepie MHD 
nr 105 przy ul. 3 Maja, jako 
że placówka ta otwarta jest 
najdłużej. . 

Puste półki na stoisku z pie
czywem i długie wyczeki'.va
nie w kolejkach wprowadziły 
klientów w stan zrozumiałego 
zdenerwowania. Na ich natar
czywe pytania magazynier 
sklepowy wyjaśniał fachowo 
że chleb w piekarni idzie c~ 
godzinę dQ pieca - stąd owe 
przerwy W sprzedaży. 

Nie trafiło to jednak do iJrze 

Konkurs na p.·osenkp konania klientom, podobnie 
.y zresztą jak i nam. Zarówno 

/6I ._ . " .'. bowiem ludzie odpowiedzialni 
O ~rOftOWle za produkcję pieczywa jak za 

, 
; 
\ 
I 

\ 
I' 

I } 

StoW3fzyszenie Festiwalu Sztuki ,.Dnl ' KraKówa"' < l" renakcJ'- zaopatrzenie winni tak uło
"Gazety KraKowskiej" ogla5'ają konkurs o\warl ~ na piosenkę żyć sobie pracę, by aie bra
(teKst I melodia, o temalyce dotyczącej K,akowa . jeg" wspó!- kowało w sprzedaży podsto.
czesności lub hlst6ril. W konkursie mogą brać 'Udzi31 muzycy wowego art)'kułu jakim J'pst 
i literaci zawodOWI jak I a.matorzy : ,PJosenki nadesłane na kon~ 
kurs zostaną przejn"wione publiozności ' w wykonani" ockleSl' chleb. Na dodatek jeszcze w 
I piosenkarzy na specjalnych imprelach )odcza-s "Dnl Kra- sklepach zabraklo drożaty i 
~g~fe. 19591'. Będzie to I Ogólnopolski FesUwąl piosen.k:1 w Kra- gospodynie nie mogły nawet 

w konkllrsie. mogą brać udział piosenki ' nigJzle dotąd Vv· domu nic upiec. Stanowczo) 
nie wykonywane I nie publik0wane drukiem. . za dużo "przyjemności" jak 

Piosenki oznaczone godłem wspólnym ella kompozytora I autora na te kilka dni nowego roku. 
tekstu nalety nadsyłać na adres: Dyrekcja Biura "Dni Kra-
kowa·'. Kraków. ul. Bracka 1 I p. Osoona koperta wI·,na za- Do spraw tych wrócimy je
wlerać nazwisko. Ostateczny termin nadsyłania prac uplyw" szcze w najbliższych nume7 
z dniem l marca 1959 r. Skład jury konkursu oraz nazwiska I rach naszej gazety 
piosenkarzy I składy orkiestr zostaną podane w terminie pÓŻ-1 • 
niejszym. - .-. 

Za najlepsze piOsenki jury przy wspóludzial.. pC1\)l!czności I W wd' . . . 
pnyzna nagrody (łączne' dla literata I kompozytora) , . pra ,:,-e ~~m.y JUz ~y 

1 _ 10.000 u czen - na)groznteJszy mle-
II - 6.000 zt siąc zimy - ale tv polud-

111 - 4.000 zł - nie . k . l 
P9za t)'m Dyrekcja Biura ._DI1I Kr.'ków." zakupi wszystkie ' )a . przygrZeje s o>t~-

wy~óżnlone piosenki wg obowiązujących stawek autorskich. czko nwzna bez narazen!a 
Wszelkich Informacji dotyczących konkursu cldzlela Dyrekcja na szwank u>łasnego zdro-

Biura .. Dnl Krakowa". Kraków, ul. Bracka I. tel. 24-1-19 ora, . . d . Ć 
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wych zespół instrumen~ 

tałny Polskiego Radia 

z Krakowa 

pod dyr. 

ANDRZEJA· 
KURYLEWICZA 

Refreny śpiewa: 

WANDA 
WARSKA 

oraz zespół estradowI' 

"JOLLY JAZZ" 

pod dyr. 

HENRYKA 
GŁOWACKIEGO 

(Dalsze szczegóły w ko

lejnych numerach na

szej gazety) 

ZUP A kminkowa z grzan
kami 

PIEROZKI z mięsem ~pie
kane w bl,l-lionie " 

Tam też można otrzymać szczegółowe warunki konkursu. oknIe ... choCtazby za okry-_____________ ..... ___ • ____ • _________ . ______________ cle slużył tylko biały le-

karsU fart uch. 

czowa .7, (obok teatru)_ 

Zrobić ciasto na pierogi. Mięso 

gotowan.. (20 dkg) przepuścić . 

przez maszynkę, razem z u5mażo- ~ 

ną na · tłu.""zu cebulką. ~ymie- i 

fiUĆ starannie, dodać sól, pieprz ! , 
o iłe nadzienie za gęste - kilka ' 
łyżek wywaru łub 1 kostkę .. mag- I 

giU rozpuszczoną w wodzie. For- " 
mować . małe pierożki, wkładać Da '. 
\'nzącą wodę. osączyć, polać roz
topionym tłuszczem. Włożyć do 
naczynia ogniotrWałego, skropić 

rozpuszczonym bullonem, posypać 
z wierzchu tarCym serem tylży,,- , 

kim. Wstawić do gorącego piekar-
nika na 1&--15 minut. l 

SPORT _. SPORT SPORT - SPORT SPORT - SPORT 

Koriczą się p"karskie urlop q 
ROIkrocznie przeważnie zaraz pl'\ 

.. Trzech Królach" pitkarze I, II 
i III ligi kończą swe urlopy ł 
r"zpoczynają tzw. za,prawę zimo
,.vą oraz. normalne zaj~cia. _p rzy
~otowując się do se.znnu . ml
~trzQIW.:;kie.go. 

W okresie pomiędzy mistrzo
stwami wielkie I małe kluby de
konują remanentów, .. ko,solldują" 
ka·drę zawodniczą. Wielu trene
rów ..,mienia miejsce pracy. a 
czynią to - jak przewc,Żonie siq 
tiumaczą - koniecznośc;ą zmiany 
,powietrza. względnie z powodu 
tzw. warunków rodzinnych. Włas· 
ci\vie to należą oni d::> grupy 
wi-ecZJ1ych turystów, )oszukują~ 
cych lepszych warunków mate
rJ alnych. 

Jest powszechną taje:nnlcą, że 
_ mimo wielu zarządz.::ń - tre
r,crzy pitkarscy zarabiają kilka
krotnie więcej np. od na uczycleli 
szkół średnich I zawodbwych. 
Chociaż j .. dni I drudzy n"ucząja 
mtodych. Jedni przygotowują lt3-
dry rzemieślników, technik6w. 
chemik6w, i1lfŻynier6w, lekafzy. 
drudzy mają pod swą v?leką ·ka· 
drę 1!>-20 młodych, ~drowych lu
dZI, ucząc ich sztuki piłkarskiej. 
Jed:nl i drudzy mają niezmiernie 
~)dpowiedzialną, a ja·ku ciężką 3 
często niewdzięczną - chociaż 
zaszczytną - pracę. Ale jak roZ
maiw jest Jch wynagrodzenie. 
Dziś nawet trenerzy trzecioligo
wych zespotów zarabiają około 5 
tys. złotych, a płace trenerów w 
zespołach drugolLgowych docho· 
'dzą do wysokości 8 tysięcy zło
tych miesięcznie, tak j.,st - pro
szę obywateli - osiem tYSięcy 
złotych polskich. 

Nie zazd,rośclmy Im. N!ech zara
bIają jeszcze więcej, ale z dru
,glej strony niech szanują swą za
szczytną pracę l podcll0dzą do 
riej z całym sercem. Niech nie 
wykorzystują chwilowej konlunk-

• 
tury. że na r)"nku pl!rl:arskim 
Lrak jest trenerów. Dziś wiele. 
klubÓW - w przeded.niu sezonu 
mistr zowskiego - jest bez tre
nera , . albo dlatego, że od-eS'zi ł 

z wla" nej woli. lub zostali 7w01-
nien! z tej prostej przyczyny, ze 
w ciągu kilku lat, nie wychowali 
ani jed;.oego pttkarza. 
Zmieniają barwy ki uoowe tre

nerzy, zmieniają ich wychowan
kowie i uczniowie. W naszym 
kraju mamy już do czynienia z 
nowym nie"llniernie rentownym 
zawodem. Przecież nawet w 
t:zec!ollgGwych' drużynach - za
rządy klubów placą znacznie wie
cej ponad Obowiązującą kwotę '00 
Złotych i niechby dziś spróbowaL 
nie płacić'. Nie będą mieli zawod
n ików. 

Do naszej Redakcji przychodzą 
ludzie, którzy wypłakali morze 
łez z powodu .braku mleszkania. 
./>. dobry piłkarz? O! tego to sam! 
pr~ewiozą. Mało! Dopłacą Jeszcze
-- tylko nie wprost jemu - ale 
żonie - 20 tys. zlotych, oyle tyl· 
ko przeszedł. byle tylko podpisat 
(1e<klara:'cJę. Znam obywatel! mla·
sta Rzeszowa, którzy d-Jpiero po 
siedmioletnich usilnych staraniach 
otrzymali jako takie mi~zkanie. 
Utalentowani pilkarze nie mają 
tych zlflartwień. 

Właściwie to już przyzwycza:11 
śmy się do tych spraw. Dziwię si~ 
tylko działaczom, którly mozo'ą 
się na><! opracowywanlp.:n wszel
kiego rOdzaju statutów. przep:
sów. Są - niech mi wybaczą -
okropnie naiwni. Na lutowym 
walnym zgromadzeniu PZPN ma 
być zatwierdzony projekt ustawy 
regulujący przejście tzw. utalen
towanych piłkarzy z klas niż· 
szych do ekstraklasy. Tylko w 
grudniu będzie można 
dokonywać "miamy barN k1ubo
w)"C"h. Wyobrażam sobi .. ja'ki zro
bi się r)'l!lek I bandel "żywym to
warem". 

Podobno karencja miała ukrócić 
teb wszelkiego rodzaju k.perow
mkom. NieSie\y znaI-eźli Się InO

drzejsi . ~ecenasi, k~órzy poc.ratJii 
nlel.m:ernie sprytnie obejsc i ~e~l 
przepis. 
Podpisują się pod uChwalq, 

która będzie regUlowała pr>eJ
SCle u~alentowanych pUka,:,zy 
do klas wyżsl,ych. 'l'ylko wówczas 
bĘdziemy mogli stworzyć doi>ra 
kadrę narodową. Zn.amy przecie, 
i w naszym okręgu naZWiska za
... :odników trzecioligowych i - A
klasowych, k~órzy z powodzeniem 
mogą zagrać w l względnie II fi
dze. W tym. wypadku nie woln') 
nam być lokalnymi patriotami. 
Wsp6lnie troszczrny się o s~ałe i 
systematyczne pOdnoszenie pozio
mu naszej czołówki. byśmy z roli 
"kopciuszka" dorośli do wielkie; 
pitkarskiej potęgi. Ale nieoh to 
wyławianie ta,entów odbywa się 
w ramach lUdZkiej przyzwoitosc., 
bez jakiegokolwlek podptac.nio. 
przekupywania i oflarowywa:1ia 
premii dochodląCych do kilku. 
dziesięciu tysięcy złotych. Ciek,,
wJ mnie sprawa, jak l gdzie kSlę· 
gowane są takle rozchody. boć 
nikt z' działaczy klubowych !l'e 
jest jeszcze na tyle bogaty, by 
lel<ką rączką płaci! z własnego 
domowego budżetu. Zbyt nierol.
sądnJe szafujemy groszem spot,,
cznym, a wszelkie komisje rewl
zyjne z\laje się nie .,zauważaJą·' 
ty"h ordynarnych kantów. 

• • • 
W jakich skła-clach wystąpią 

drugo I trzecioligowcy nasze!,o 
woiewództwa? Wszyscy w kaŻdym 
razie - działacze trzecioligowych 
klubów też - jeżdżą za zawodni
kami. Ale nazwiska są tnyma'1e 
w tajem.nlcy. 
Już za kilka dni dowiemy się 

o ni"", gdyż w tym ty,!Odniu 
wszystkie prawie zespoły II i 111 
llgl rozpoc~ynają systematyczne 
treningi. 

ZBlGIIUEW RYBAK 

N 
wydaje Wydawnictwo l'ra;owe 

OWIHy "NoWiny RŁeszowsi<ie" RSW 
."Prasa". Redaguje kolegium. 
Adres cedakc)!: Rzeszów, uł. 
~erom9kiego 5, budynek K{)mi~ 

~I "~n letu WojewódZkiego PZPR (III 
W,!.~l.i.!A.~.;~.!<JJ.!I piętro). TEL.EFONY: Centrala

Ut56, naczelny _'eda!<tor 4775. 
zastępca redaktora naczelnego 4810, sekretarz redakcji weWn. 
17. dzial partyjny wewn. 87, dział ekonomlcino-rolny wewn. 
80, dZiał kulturalny wewn. 98, dział miejski wewn. 83 dział 
sp!'rtowy i dział informacji. 4358, dział terenowy we~n. 15. 
dZiał l.ąCz.no~cl z czytetmkaml wewn. 91, ndakcja nilona 5017, 
admlDlstracJa 4656, finansowy wewn. 78, wydawniczy ",,,wn. 
77. Oddziały redakcji: przemyśl. Waryń'kiego 15. ' tel. 2700, 
Kr?sno •. ul: Slowackiego 6, II p. pok. 22, tel. 499, Miefec, pl. 
DZJerzynsklego (KP PZPR) tel. 207, 104, 39, Stalowa Wola ul 
l Maja 24, teł. 205. Biuro Reklam i Ogło:;zeń - 4652. . ' • 

Zamówienia I przedpłaty na prenumeratę przyjmowane są 
w terminie do ónia 15 miesiąca poprzedzającego okres pre
numeraty - przez: urzędY pocztowe, listono3Z}' oraz od
działy l delegatury "Ruch". Można równiet zamówić pre
numeratę dOkonując wpłaty na konto PKO l 01\1 Rzeszów 
nr 9-6-445 Przeds. UpowszeChnienia Prasy I Książki "Ruch" 
w Rzeszowie, ul. Asnyka ~. Cena prenumeraty miesięcznej _ 
zł 12.50, kwartalnej - zł 37.58, półrocznej - Zł 75, rocznej - zł 151, 

Druk. Rzeszowskie Zakłady GrarIczne. H-I 
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